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ma — DNI 97 ) m a pt _ Í 1 p J i 1OIQIHELRS inoz 
Kraków 3 sierpnia, wa publicznego i międzynarodowego ubliżające 
27 dioda n a aa ` | powadze obu stron, które traktat podpisały, 
Równocześnie, kiędy groźniej niż; za czasów | kiedy, Rada państw a czyniła wyłomy poszczę- 
gólnemi ustawami w traktacie na drodze dy- 
plomatycznej zawartym. „Nie byliśmy nigdy. 
zak „ae, DrZOO” | peźwzględnymi zwolennikami konkordatów, u- 
obrażenie, a może nawet zupełną zmianę ca- znając ich tylko czasową właściwość i -zba- 
wienne „dla państwa i kościoła skutki. Kon- 
kordat zawarty przez Napoleona I za, pośre- 


f à à i ič kardynała Consalvi, powstrzymał |nia, które w stręszczeniu podajemy: 
tykająca nie tylkó kwestyi wolności daidwem” > ROPA: à Ap EEE A pig 
i minai Cro 051 ar M wylew. ateizmu ` rewi i przy rócił| Sejmy: pomimo krzyku i nacisku 0 przyśpie- 
ale właśnie sięgająca do rdzenia T akter chrześciański. m onkordat |szenie, otwarte będą w terminie pierwotnie 0- 


(ITO 
Nie mówimy tu o ogłoszeniu dogmatu nieo 
mylności, bo tet tylko: namiętność różnorodn: 


wciągnęła w sferę polityczną. Jest to fakt czysto 
wewnętrzny kościoła, dotyczący jego; hierarchii, 
odnoszący się do prawd nadprzyrodzonego po- 
rządku, obowięzujących sumienie wiernych. Ma- 
my na myśli postanowienia rządów, niewła- 


ustryack znaczenie i ce 
wyrwania Austryi z biu afini józefi- 
nizmu.: Nie dokazał tego, bo nigdy właściwie 
nie wszedł w życie, i niewiele- ograniczył w 
sferę moralną i religijną wdzierającego się 
wszechwładztwa biórokracyi, owszem, często- 
przez nią używany był za narzędzie. Nie zo- 
stawił on też śladu w stosunkach wewnętrznych 
kościoła i episkopatu austryackiego, przewa- 
żają tu jeszcze do dziś dnia cechy wychowa- 
nia i wpływu józefinizmu. ` 

Zmiana. monarchii rakuskiej na państwo 
| konstytucyjne, naturalnie, pociągnąć musiała 
za sobą zmianę w zawartej ugodzie między 


ogłoszenia nowego dogmatu. 
Utrzymanie załogi francuskiej w Rzymie 
lub takowej ewakuacya, odnowienie konwen- 
cyi włosko-franeuskiej z 1865 r. jeśli się 
PePe, „będzie wypadkiem politycznemi 'tyl- 
o względami sprowadzonym; nie wiąże się on ; > s 
podł tr ŻA 0 ai rasą W | Papieżem i'Cesarzemy "bo: nowy czynnik I 
nad Renem a nie w dogmacie nieomylności szu- stąpił, reprezentacy a państwa. Pamiętnemi Są 
kać potrzeba na tóraz przyczyn: kwestyi rzym- słowa. Piusa IX wyrzeczone 0 konkordacie au- 
skiej, jak. w. aliansach Kani yi i ewentualno- stryackim do hr. Crivelli: „konkordaty są jak 
ści europejskiej wojny a. nie, w;zmianach, std- spr które skracać lub przydłużać mo- 
sunku państ ioła, trywać należ „A ł zada 
jej zc z a ać eeni Dziś na zawiadomienie hr. Beusta mogłaby 
powrotem /do stanti rzeczy przed bitwą pod tylko Jedno odpowiedzieć Stolica Apostolska: 
Mentana; wątpimy jednak, aby. konieczność | późno! Czemżeż jest bowiem a WYP aż 
przejścia przez nową Mentanę była na rękę dzenie i zniesienie konkordatu po dozwoleniu 
dla polityki francuskiej a tem- bardziej Wid ZZ w. go? Jest to, jak gdyby ktoś zobo- 
skiej. Powrót zaś do-tego stanu te same spró- wiązanie uroczyste nad werężywszy, „oświadczał, 
wadzić może następstwa; o tem bardziej od że nadal dochowywać go nie będzie. 
Napoleona IT musi być przekonany Wiktor Lecz mniejsza 0 to; zniesienie zupełne kon- 
Emanuel, ciągle zagrażany stronnictwem rewo- |kordatu zwraca Austryę na drogę rozdziału 
lucyjnem, czekającem tylko chwili ewakuacyi | Państwa od kościoła. Kazałoby ono wnio- 
Rzymu, aby na nowo usiłować zatknięcie sztan-|skować, że zmusza ją do przyjęcia zasady 
daru republikańskiego na Kapitolu. „wolny kościół w wolnem państwie.*  Zasa- 
Te przeto problemata dotyczą walki zasady |da ta dotychczas po tamtym tylko brzegu 
rewolucyjnej z monarchiczną, a kto wie, czy Atlantyku znachodziła zastosowanie. Chociaż 
Rzym nie stanowi dziś punktu rozstrzyga- nie przyznana przez kościół niewyrzekający 
jącego w tej walce, i przechylającego szalę|sie wpływu na państwo, bo zgodzić się on 
na jednę lub drugą stronę równie dobrze dla |nie może na to, aby jakiś ustrój | społeczny 
Włoch jak dla Francji. Nie sądzimy przeto, wypierał się cechy i podstawy religijnej, wsze- 
aby Francya jak i Włochy chciały w tej chwili lako wolność, jak zawsze w swych skutkach 
do zapasów wojennych w środkowej Europie, | płodna, BOA + W, katolicyzmowi 
czasy gladyatorów przypominających, dorzucać PAORA 5.00% Ej w ie korzyści. Do- 
jeszcze wzbudzenie kwestyi republikańskiej i tąd w ROPIE, zasada Wolny kościoł w wol- 
rewolucyjnej za Alpami, a tem byłoby zdoby- | 1 m państwie nigdzie nie znalazła prawdzi- 
cie Rzymu przez stronnictwo ruchu we Wło-| "50 zastosowania; może dla tego, że w sta- 
szech. Jest to przeto kwestya czysto polity- rych społeczeństwach europejskich idea poli- 
czna, która troskę katolików o bezpieczeństwo tyczna z ideą religijną tak jest spojona, że 
i niepodległość Stolicy śtej obudzać” musi,|Sdy pierwsza zwycięża, drugiej nie wyzwala, 
ale która nie wiąże się zresztą wcale z zaga- |ale skrępować i zniewolniczyć ją usiłuje. 
dnieniami moralno-politycznemi co do stosun-| Tego też obawiamy Się dla Austryi, bo 
ków państwa do kościoła w teraźniejszej epo-| wiemy, jak silną jest tutaj tradycya józefi- 
ce coraz bardziej od siebie się oddalających.|zmu, jak ten józefizm zapłodnił nowoczesny 
Natomiast postanowienie rządu austryackie- | wiedeński liberalizm i odwiódł go od pojęcia 
go wypowiedzenia zupełnego ugody zawartej wolności istotnej, zaprawiając go duchem biu- 
przed szesnastą laty między kuryą rzymską a tokratyczno-reformatorskim wszystko pod swo- 
dworem wiedeńskim, stanowi objaw ważny w|j4 władzę zagarniającym, i wszystko od swo- 
zapasach władzy świeckiej z władzą duchowną. bód narodowych, aż do wolności sumień sta- 
Nie możemy także łączyć tego kroku rządu |rającym się skrępować. 
austryackiego ze sprawą dogmatu nieomylno- Pragnęlibyśmy widzieć w fakcie zniesienia 
Ści; jest on bowiem następstwem zmienionych | konkordatu zapowiedź, że zasada wolności ko- 
stosunków wewnętrznych monarchii; nietylko |Ścioła i rozdziału władzy świeckiej od władzy 
przemiany państwa jedynowładczego w repre- |duchownej będzie szanowaną. Cokolwiek bo- 
zentacyjne, ale nadużyć, jakich już poprzednio |wiem społeczność polityczna utracić może na 
dopuściła się reprezentacya państwa. Stawa: |nowych konfesyjnych ustawach, to społeczność 
liśmy w obronie konkordatu wtenczas, kiedy | katolicka zyskać powinna na swobodzie. Lecz 
był naruszany przez tych, którzy go nie za- rozdział państwa od kościoła na podstawie 
wierali; widzieliśmy w tem pogwałcenie pra- wolności, a płacetum regium, o którego przy- 
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jowe i rozwiązujących sejm czeski, 
liśmy z poważnego źródła uwagi i objaśnie- 


ia — 


wrdcenie ustawicznie dopomina się, liberalizm 
wiedeński, to najcyniezniejsza sprzeczność. Nie 
chcemy jej przypuszczać. 
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W. przedmiocie ogłoszonych w Gazecie 
wiedeńskićj patentów zwołujących sejmy kra- 
odebra- 


znaczonym. Zwołanie sejmów, pomijając nawet 
natarczywe tego domaganie się prasy wiedeń: 
skićj, już ze względu delegacye wspólne 
było rzeczą nieuniknior 
i Rady państwa przypa 
tycznój, że otwarcia te 
podobna, to nie jest wi 
dualizmu. Że sejmy, A 
stwa, w chwili tak stanowczój stanowią niesty- 
chany balast, to rzecz widoczna. Każdy z sejmów, 
a każdy w kierunku odmiennym, będzie pró- 
bował prowadzić tą politykę, 4 cóż do- 
piero Rada państwa, ta wytyczna siedmnastu 
sił różnorodnych? Niemałe w tem niebez- 
pieczeństwo, zwłaszcza w tój chwili. Może 
krótkie trwanie sesyi przeszkodzi wielkonie- 
mieckim, neutralnym, a właściwie pruskim ma- 
nifestacyom. kr. 2 | 

O dalszym proce 
formacyach ńaszych 
Do wszystkich sej 
krótki reskrypt ces 


t 
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następujące w. in- 
ajdujemy wskazówki. 
ma być wystosowany 
ski, wzywający do spie- 
sznego dokonania wyborów do Rady państwa 
ze względu na sytuacyę zewnętrzną. Reskrypt 
ten odczytać mają marszałkowie sejmów. Do 
sejmu galicyjskiego ma być wystosowany prócz 
tego mesaż ministeryalny, który szef namiest- 
nictwa odczyta. Mesaż ten ministeryalny stre- 
ści dokładnie stanowisko rządu tak pod wzglę- 
dem administracyjnych jak i ustawodawczych 
ustępstw. Rząd się zobowiąże do przeprowa- 
dzenia jednych i do peparcia wpływem swoim 
drugich wobec Rady państwa; lecz ze wzglę- 
du na sytuacyę i potrzebę rychłego zwołania 
delegacyj wspólnych, odwoła się do cierpli- 
wości kraju naszego. Winniśmy dodać tutaj 
zastrzeżenie, jakie w odebranych doniesieniach 
widzimy powtórzone, że to tylko skazówki, 
które w razie potrzeby ulegną zmianom. 

Co się tyczy: rozwiązania sejmu czeskiego, 
piszą nam, że jakkolwiek pozory kroku tego 
są nadzwyczaj powabne i łudzące, jest to do- 
piero zręczny i śmiały krok na szachownicy, 
który jeszcze nie stanowi wygranej. Czesi do 
sejmu wejdą. Gdyby się rozumem politycznym 
kierowali, weszliby i do Kady państwa, a ża- 
jąwszy raz miejsce w Delegacyach, z pomocą 
Węgrów przystąpiliby do ugody. Lecz są to 
przypuszczenia: rząd nie ma pewności, to też 
raport prezesa ministrów wyraźnie oświadcza. 
Czy rząd zapewni im i jakie koncesye — nie 
wiadomo. Naturalną jest rzęczą, że gabinet 
chciał zaszachować Niemców, występujących 
jawnie z tendencyami: pruskiemi, a, nadto u- 
łatwić Czechom możność udziała w  czynno- 
Ściach parlamentarnych w tak krytycznej 
chwili. | 

Gdyby Czesi przy wyborach uzyskali więk- 
szość a oświadczyli się przeciw wysłaniu do 
Rady państwa, położenie pogorszyłoby się, bo 
środek wyborów bezpośrednich byłby fatalny 
w takim razie. Utrzymują, że rząd liczy na 
poparcie szlachty czeskiej, i nie dziw, bo 
szlachta czeska zechce się pokazać austryacką 
a nie pruską. Czy jej tylko nie zrazi zniesie- 
nie konkordatu? W Wiedniu krok ów równo- 
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waży rozwiązanie sejmu. czeskiego, w Pradze 
może on być hamulcem do ugody. Chyba 
człowiek stworzony wyjątkowo do załatwia- 
nia sporów austryackich sprostałby temu za- 
daniu. 

Jeżeli Czesi przyjdą do Wiednia, sytuacya 
przedstawia się w następujący sposób: Albo 
będą mieli przewagę nad Niemcami (w połą- 
czeniu z inną opozycyą narodową) — a w ta- 
kim razie zmienią sobie konstytucyę; albo 
też partya przeciwna autonomii dalej będzie gó- 
rą, i odrzuci projekta ugody, a wtedy rząd 
ma możność w ręku rozwiązania i. usunięcia 
Rady państwa i przejścia do upragnionego 
systematu delegacyjnego z przeniesieniem pun- 
ktu ciężkości do sejmów, z uszczupleniem za- 
kresu działania Rady państwa, itd. | 

Do powyższych z Wiednia otrzymanych 
doniesień, dodać tylko z naszej strony win- 
niśmy, że kilkakrotnie wynurzaliśmy w pi- 
śmie naszem życzenie, aby podobny mesaż 
określający dokładnie i stanowczo stanowisko 
rządu w sprawie żądań kraju naszego był wysto- 
sowany do sejmu galicyjskiego, a przeto wyrazić 
tylko możemy pragnienie, aby potrzeba zmia- 
ny zamiaru tego, jeżeli istnieje, nie zaszła. 
Co się zaś tyczy rozwiązania Sejmu czeskiego, 
sposób, w jaki ocenialiśmy wczoraj na tem 
miejscu tę sprawę, nie o wiele zdaje nam się 
odbiega od zapatrywania objawionego w tych 
podanych tutaj skróconych uwagach. 


EORESPONDEECYA CZASU. 


Lwow 2 sierpnia. 


(M. W.) Wśród przygotowań do akcyi wojennćj, 
którym w całćj Europie, a u nas bardzićj może 
niż gdzieindzićj, towarzyszy nadzieja jednych, oba- 
wa drugich a wytężona uwaga wszystkich, w chwili, 
kiedy działa wojenne jeszcze milczą, aby wkrótce 
tem silniejszym odezwać się hukiem, otrzymaliśmy 
wiadomość mającą dla wewnętrznego położenia Au- 
stryi ogromną doniosłość, wiadomość o rozwiąza= 
niu sejmu czeskiego. Mogę wam zaręczyć, że po- 
stanowienie to zostało u nas przyjęte jak najle- 
pićj. Nie dla tego, jakoby ludność tutejsza idąc 
za myślą Smolki, oświadczyła się gand même |za 
wszystkiem co czeskićj polityce wydaje się dogo- 
dnem, bo Lwów nie grzeszy wcale zbytkiem sympa- 
tyi dla Czechów i ich dążności wszechsłowiańskich, 
lecz dla tego, że nie ma nikogo tutaj, coby szcze- 
rze nie życzył wzmocnienia państwa i ugody za- 
mieszkałych w nim narodowości. Taka też była 
myśl przewodnia, gdy hr. Potocki objął ster rządu, 
a najwydatniejszem urzeczywistnieniem tój myśli 
będzie połączenie rozwaśnionych dotąd żywiołów 
narodowościowych w jedne wspólne ciało repre- 
zentącyi państwowćj. Że się to uda obecnemu mi- 
nisterstwu, o tem wąpić nie podobna,. gdyż sam 
domysł o zaniechaniu biernego oporu ze strony 
deklarantów czeskich nie byłby dla gabinetu po- 
wodem dostatecznym do rozwiązania sejmu praż- 
skiego. Taki zaś skład Rady państwa, jaki praw- 
dopodobnie-przyjdzie do skutku, to jest skład bę- 
dący rzeczywistą a nie urojoną reprezentacyą 
ludów austryackich, stanowić będzie 
niezbity dowód, że rządzić można w Austryi tylko 
uwzględnieniem wszystkich uprawnionych życzeń 
z wykluczeniem wszelkiego dok- 
trynerstwa i wszelkićj modły z góry narzuconćj, 
czy sią ona objawia w centralizmie Schmerlinga, 
czy też w rozbiciu na grupy państwowe jak tego 
żądą program Smolki. szą 

Jeżeli jest coś, co prócz zawikłań europejskich 
budzi u nas jeszcze jakie takie zajęcie, to 
jest nim zapewne sejm, którego działania wkrótce 
się rozpoczną, choć pewnie długo trwać nie będą, 
gdyż idzie przedewszystkiem o wysłanie delegatów 
do Rady państwa. Jednakowoż nie zabraknie $ej- 
mowi naszemu na tle politycznem, gdyż spodzie- 
wają się powszechnie mesażu cesarskiego do $ej- 
mu bezpośrednio wystosowanego, na który Sejmo- 
wi odpowiedzieć wypadnie. Stanowisko, jakie wo- 


sztab pruski wybornie wybrał punkt natarcia, ale 
wojsko źle dowodzone, niedbale zaopatrzone, nie 
zdołało oprzeć się impetowi żołnierza republiki. 
Później po klęsce - poniesionej pod Jeną, nastąpiła 
zupełna rozsypka, a Napoleon niczego nie szczędził, 
ać a pa zorganizowaniu się pruskich sze- 
regów. : 

Na Prusy nałożono upokarzający warunek, aby 
pod bronią nie trzymały więcej nad '42 tysiące 
żołnierza. Atoli poniżenie to było dla nich bodź- 


Gzęść literacko-artystyczna. 


KOLEJE WZROSTU MONARCHII PRUSKIEJ. 


(Ciąg dalszy). 


Trzecia przyczyna wzrostu Pruskiej monarchii, 
była, jak się już rzekło, organizacya wojskowa. 
Podstawę pierwotną tej organizacyi położył król 
Fryderyk Wilhelm, który dekretem r. 1738 po- 
dzielił cały kraj na okręgi wojskowe; a każdy ż 0- 
kręgów miał utrzymywać jeden pułk. W razie po- 
trzeby wszyscy ludzie zdolni do służby, z wy- 
jątkiem szlachty, mogli być powołani w szeregi. 
Z tej zasady Fryderyk II wyciągając wszystko, co 
się dało wyciągnąć, wyszedł obronną ręką z wojny 
siedmioletniej. Po zawartym pokoju, potrafił on bez 
zrobienia uszczerbku w pomnożeniu Się ludności i 
dobrobytu, utrzymywać stałą armię 150 tysięczną: 
Gdy Królestwo jego nie liczyło nad pięć milionów 
dusz, zatem armia: w stosunku do ludności "była 
jak 3 do 100. "W „ostatniej *wyprawie przeciw: Au- 


Wycieńczone kontrybucyami, zmniejszone o połowę, 
strącone do państw drugiego rzędu, winny: były 
zbawienie swoje dwom znakomitym ludziom, któ- 
rzy poznali się na tej sile, jaką. dać mogą dążności 
nowoczesne. Pierwszy z nich Stein,. zniósł: resztki 
zabytków feudalnych, usamowolnił chłopów, podat- 
ki w sprawiedliwym stosunku rozłożył, podniósł 
przywileje miast, i dał większą samodzielność ad- 
ministracyi miejscowej; drugi, oficer- hanowerski 
nazwiskiem Scharnhorst zbspomocą 'Bojeta i Grol- 
mana, zreorganizował : wojsko: podług nowego. sy- 
stemu' pozwalającego. mu zręcznie wyminąć ograni- 
czenia ciążące "na: Prusiech.- System:ten, 'jako wszy- 
2 stko co dobre, jest prosty i dą'się zamknąć w.dwóch 
stryi wprowadził on do Czech dwie wrmie po: 100 |słowach: skrócić lata służby, «a :przez stałe kadry 
tysięcy głów każda; ogrom zadziwiający na owe przeprowadzać *coraz: nowych rekrutów. (Tym «sp080- 
czasy. Podczas wojny z Francyą r. 1792 główny tbem pomimo: szczupłej: liczby ; żołnierza pod bronią, 


cem do podźwignienia się z tego stanu niemocy. 


a tem samem małym kosztem, utworzono liczne 
rezerwy, gdy prawie wszyscy zdatni do służby mie- 
szkańcy przeszli przez szeregi: Każdy obywatel wi- 
nien stawać 'w obronie ojczyzny — pod tem go- 
dłem zasada ta weszła w zastosowanie. Praktyczny 
ten system Scharnhorsta. najlepiej dowiódł, ezem 
jest w chwili, gdy się potęga Napoleona zachwia- 
ła. W r. 1813 po odwrocie Z Rosyi i po klęsce 
jenerała Yorka, który dowodził kontyngensem pru- 
skim, w mgnieniu oka sformowała się armia naro- 
dowa w Prusiech. wschodnich.. Pod bronią stanęło 
120 tysięcy żołnierza: W kilka miesięcy potem, 
już w skutku rozbudzonej nienawiści do obcej wła- 
dzy, już spotęgowanego ducha przez przyjęcie się 
reform Steina, armia wzrosła do 300,000. Prusacy 
z początku bici, prędko nauczyli się wojować, i 
pod koniec lata stawili już czoło Francuzom pod 
Gross Beeren i Lipskiem. +0 wojnie, prawo z 3go 
września 1814 r. dało nową organizacyę systemówi 
Seharnhorsta. Prawo to w niektórych. częściach 
zmodyfikowane w r. 1860, ciągle przewodniczyło 
w systemacie wojskowym pruskim, 

Wejdziemy: w szczególy wyjaśniające bliżej cały 
ten "organizm. -i j ; 

Każdy mężczyzna W stanie zdrowym obowiązany 
jest służyć w wojsku; żadne zastępstwo, ani opła- 
ta nie uwalnia go od tego. Jest to dług osobisty, 
który każdy winien spłacić; wyjątek zrobiono tyl- 


ko dla seminarzystów i uczniów szkoły normalnej, 
którzy sposobiąc się na nauczycieli, a zatem do 
funkcyi mającej inne zadanie, obowiązani są/ na 
kilka tylko tygodni stawić się w pułku, aby się 
mustry nauczyć. Nominalny czas trwania służby 
trwał lat 29, rozłożonych w ten sposób: Od lat 
20 do 25 trzeba było służyć w armii czynnej to 
jest 3 lata pod chorągwią, a 3 w rezerwie; od 
95 lat do 32 służba przypadła w landwerze pier- 
wszego powołania — od 32 do 39 w lgndwerze 
drugiego powołania — na koniec od 39 do 49 w 
tak zwanym Zandsturmie czyli pospolitem ruze- 
niu, którego dotąd nigdy nie zwoływano. 

Czas służenia pod chorągwią zmniejszono potem 
w moc dekretu z d. 3 lutego 1833 r. na dwa lata, 
następnie powiększono go do dwóch lat i pół (w 
1852 r.). Rodzaj ten konskrypcyi powołującej każ- 
dego zdrowego mężczyznę pod broń, i to bez ża- 
dnego wyjątku, jest ciężarem tak przykrym, po- 
winnością tak twardą, że żaden z dzisiejszych na- 
rodów nie poddałby się temu prawu inaczej, jak 
tylko w ostatniem niebezpieczeństwie kraju, We 
Francyi w czasach rewólucyi użyto tego sposobu, 
później odstąpiono 50; Prusy tylko trawione mie- 
pohamowaną ambicją, zaborów, zachowały ten | sy- 
stem; a naród, od wieków wdrożony w regulamin 
kąpralski, poddał się tej konieczności nawet w sta- 
nie najgłębszego pokoju, Ta wiecznie zbrojna po- 
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bec tego zajmą 'poseł Śmólka i kilku jego zwo- 
lenników, jest niepewnem , a stanowi tylko przed- 
miot domysłów. Z wielu stron a szczególnie od lu- 
dzi zbliżonych do obozu Smolki, słyszałem, że 
z wyższych względów państwowych wypadnie obe- 
cnie Smolce nieponawiać wniosku swego o nieo- 
besłanie Rady państwa. Zachowanie się Dziennika 
lwowskiego, organu p. Smolki, każe się rzeczywi- 
ście domyślać, że prezes Tow. demokratycznego na 
teraz opuści dotychczasowe. swoje stanowisko, gdyż 
pomieniony dziennik słusznie zauważał, iż w obe- 
cnym składzie rzeczy należy nam z pominięciem 
naszych prywatnych spraw galicyjskich baczyć głó- 
wnie na sprawę państwową, z którą się łączy spra- 
wa nie już galicyjska ale polska. Miejmy nadzie- 
ję, że poseł Smolka. urzeczywistni tę tak polity- 
czną myśl zapisaną w jego dzienniku i że głoso- 
wać będzie za wysłaniem do Rady państwa, choć- 
by przez to ze strony krótkowidzących i zapaleń- 
ców politycznych narąził się na zarzut niekonse- 
kwencyi. Na tego rodzaju zarzuty odpowiedział słu- 
sznie jeden z wielkich myślicieli, że „każdy postęp 
jest niekonsekwencyą.* 

Dzienniki tutejsze a obecnie już i wiedeńskie każą 
sobie donosić listownie i telegraficznie z Brodów © 
zbrojeniu się Rosyi i,o ściąganiu wojsk ńa, grani- 
cę rosyjską, Nie dla krytyki , owych dzienników, 
gdyż to nie do nas należy, lecz: dla uwiadomienia 
i zaspokojenia czytelników naszych, niech słaży 
zapewnienie, że wszystkie tego rodzaju doniesienia 
są tylko wymysłem korespondentów, którzy pło- 
dami wyobraźni swojej karmią czytelników . spra- 
gnionych nowin wojennych, „Nie zawsze jednak i 
korespondenci temu winni, gdyż, jak to ktoś pod- 
niósł złośliwie lecz pewnie niemniej słusznie, owe 
sensacyjne telegramy, datowane z Brodów mie zo- 
stały stamtąd wcale wysłane; domysł naturalny, 
że je sfabrykowano na miejscu. Zamiast uwierzyć 
takim kaczkom dziennikarskim, które w zwykłych 
ćwiczeniach jesiennych wojska (obecnie odbywają 
się one w Łucku) widzą symptomata zbrojenia 
się — lepiej mieć na uwadze, że Rosya, jak to 
powszechnie wiadomo, ani w zbrojeniach swoich 
ani w wybudowaniu sieci kolejowych mie doszła 
tak daleko, aby z korzyścią dla siebie w akcyi 
wojennej udział wziąć mogła, A rzeczą dowiedzio- 
ną, że jeżeli w którym państwie to pewnie w Ro- 
syi mobilizacya wojsk wymaga długich przygoto- 
wań i dłuższego czasu. s 


Przedwczoraj zebrało się, znaczniejsze zgroma- 


dzenie złożone z mężczyzn i kobiet na pagórku 
obok domu Iawalidów, gdzie w tym samym dniu 
przed 23 laty stracono Teofila Wiśniewskiego. 
Zgromadzeni nie mieli innego zamiaru jak uczcić 
pamięć straconego patryoty przez odśpiewanie pie- 
śni nabożnych i narodowych, w czem jednak prze- 
Szkodził im komisarz policyi p. Blaim, wzywający 
ich do rozejścia się z powodu, iż zgromadzenie 
pod gołem niebem bez poprzedniego zezwolenia 
policyi jest zakazanem. Pomimo, iż takie: tłuma- 
czenie ustawy o zgromadzeniach jest dosyć dowol- 
nem, jednakowoż zgromadzeni nie chcąc dać po- 
wodu do możliwych nadużyć, rozeszli się z najwięk- 
szym spokojem. 5 


Wiede:: 2 sierpnia. 


(H.) Oświadczenie ministra angielskiego p. G l'a d- 
stona w Izbie niższej parlamentu londyńskiego, 
że wszelkie zobowiązania się mocarstw względem 
prówincyj nadreńskich z traktatów wiedeńskiego i 
paryskiego wynikłe, po zawarciu: związku niemie- 
ckiego straciły swą wagę, sprawiło tutaj nie małe 
wrażenie. Oświadczeniem tem p. Gladstone dał Pru- 
som do zrozumienia, że zerwawszy przez zdobycze 
swoje w Niemczech prawie wszystkie traktaty, na 
takowe odwoływać się nie będą miały prawa. Zre- 
sztą to tylko strona formalna oświadczenia, pod 
którem właściwie ukrywa się zręczny zarzut prze- 
ciw Prusom. Anglia wyrzeka się wspólnictwa z pla- 
nami zaborczemi gabinetu pruskiego. Dopóki istniał 
związek niemiecki, panował pokój w. Niemczech 
przez lat 50. Prusy pokój ten zakłóciły — od lat 
kilku wojna gości w Niemczech. . Wszystko to wy- 
czytać można w zręcznej odpowiedzi p. Gladsto- 
na, która może do rozumu przyprowadzi tutej- 
szych prusofiłów. 


Hamburg 31 lipca. . 


Oznaką szczególnych, bo nawet śmiesznych ro- 
szczeń Niemców w kwestyi węgla kamiennego, 


stawa Prusaków, zmusiła inne rządy do trzymania 
ną stopie wojennej ogromnych armij i największa 
część owoców pracy narodowej, coby miałaiść na wy- 
chowanie ludu; na pożyteczne zakłady i na inne 
zbawienne dla ludzkości”cele, idzie na utrzymanie 
tych sił nic nieprodukujących, i na kosztowne Spo- 
soby wzajemnego mordowania się. O Prusach trafaie 
wyraził się jakiś dyplomata, który powiedział, że 
nie wiadomo, czy ten kraj ma armię, czy też ar- 
mia ma ten kraj. 3 

(Ciąg dalszy nastapi): 


n reaa 
PRACE 
polskich Misyonarzy katolickich 
w północno - zachodniej Azyi. 
(Ciąg dalszy.) 


Dawnemi czasy, gdy byli pod zarządem książąt 
własnych, nowożeńcy iwionkiejwisyph zań świ 
wali kościół prosząc Boga 0: potomstwo; z tej to 
przyczyny w Georgii takie mnóstwo świątyń od- 
wiecznych i ruia po nich; ztąd to w dawnej stoli- 


w domu pod L.423; Księgarnie pp. J. Czecha 


atą: ra miejsce wiersze drobnego (peti 
należytości stgplowe 
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stryacy odbywać będą swój pochód, aby tam, na- | należy rychło przedsięwziaść kroki zaczepne, lub 
konstytucyjnym gruncie walczyć o palmę patryo- |też poprzestać na stanowisku obronnem. Mac-Ma- 
tyzmu.* hon, Le Boeuf, i inni jenerałowie przemawiali za 

— Qesterr. Corr. następujące podaje sprosto- | natychmiastowem rozpoczęciem kroków zaczepnych. 
wanie: Naczelny inspektor kawaleryi fmp. bar.| Napoleon był za wyczekiwaniem, motywując na-' 
Edelsheim-Gyulay, ukończył już rozpoczęty przed | stępnie swe zdanie: „Jeżeli miesiąc pozostaniemy na 
kilku tygodniami, a mianowicie jeszcze przed wy- | stanowisku obronnem, zgotujemy królowi pruskiemu | 
buchem wojny prusko-francuskiej przegląd kawa- | największe kłopoty; nie jedna z prowincyj niemieckich 
leryi, pobytu więc jego w Galicyi nie można łączyć | bliską jest, jeżeli nie rewolucji, to przynajmniej 
z nowo rozporządzonemi przygotowaniami wojsko- | rokoszu; na landwerę spuścić się nie można, Prusy | 
wemi. Co się tyczy różnych innych wiadomości, | będą więc zmuszone zawrzeć pokój“. Napoleon miał | 
jak o koncentrowaniu wojsk w północnych prowin- | wydać rozkaz, aby wszystkie oddziały wojska przez | 
cyach państwa, o nadzwyczajnem zakupnie koni itp., |trzy dni odpoczęły. Jeżeli depesza ta nie prawdzi- 
możemy im jak najbacdziej stanowczo zaprzeczyć. |wą, to jest w każdym razie prawdopodobną, i to 
Konie zakupione do uzupełnienia stanu pokojowego |tłómaczyłoby ową zwłokę w operacyach wojennych 
doszły do swego przeznaczenia, a do tego, jak się |na większą skalę, chyba gdyby rozpowszechnienie 
samo przez się rozumie, byli także ludzie potrzebni. owej wiadomości było umyślną fiatą, celem uśpie- 

— Onegdaj zabrany został przez policyę w Pra- |nia czujności nieprzyjaciela, aby go tem snadniej 
dze dziennik Politik za umieszczenie artykułu, | ubiedz. 1 
którego treścią było, że rząd zamierza przywła- W braku do tej chwili wiadomości o jakiejbądź zna- 
szczyć sobie pieniądze depozytowe. czniejszej akcyi wojennej, uważamy za właściwe 

— N.Pan przybył z zamku Neuburg do Wiednia. | nie „pomijać wzmianki o drobnych potyczkach o ile 

— N. Pan przyjmował na osobnem posłuchaniu doniesienia o nich pochodzą z niepodejrzanego źró- 
nowo mianowanego prezesa ministrów w Wielkiem |dła, a za takie uważać należy raporta urzędowe... 
Księstwie Badeńskiem barona Allesinę Schwei- Zamieściliśmy już telegram berliński o utarczce pod 
zera i odebrał od niego listy uwierzytelniające. Niederbrunn w d. 25 lipca. Dziennik urzędowy 


; francuski tak o niej donosi: Marszałek jenerał-ma- 
Królestwo Polskie. jor Le Boeuf telegrafował do Cesarza, że jeneral 
WwW uzupełnieniu postanowienia z 27go lutego 1870 


Bernis pokonał rekonesans nieprzyjacielski pod 
roku o zmianie niektórych miast gubernii Suwał- 


gierski, bo w tym kraju katolików oświeconych a |deklaranci nie pierwćj przystąpię do współdziała- 
wpływowych prawie nie ma. nia, jakiego od nich rząd się domaga, dopóki nie 
Współcześnie z uchwaleniem dogmatu nieomyl- | będą rozwiązane kwestye prawnopolityczne i dopó- 
ności O. Piotr Semeneńko, ze Zgromadzenia Zmar-|ki nie będzie poręczoną samoistność korony. cze- 
twychwstańców, a Rektor kollegium polskiego w |skićj. Dzieanik ten żąda rozwiązania Izby handlo- 
Rzymie, wydał książkę swoją pod tytułem: Quid|wćj. Wybory w Czechach z okręgów wiejskich od- 
Papa — et quid est episcopatus — ex aeterna et di-|będą się d. 23, wybory z miast 24, z wielkićj 
vina ratione — nec non quae eorum partes in Eccle- | posiadłości d. 25 sierpnia. 
tralność. Polityka nie rządzi się sympatyą ale in- |siae infallibili magisterio. | Onegdaj miała się odbyć u namiestnika Czech 
teresem. Sir Collier powiedział w Izbie niższej, że Szkoda, że praca ta nie wyszła, choćby na dni | księcia Dietrichstein - Mensdorffa konferencya u- 
pod pewnym względem węgiel kamienny może być |dziesięć przed głosowaniem biskupów na dogmat | miarkowanych zwolenników stronnictwa feudalnego, 
uważany za kontrabandę wojenną, ale orzec 0 tem nieomylności; byłaby może zjednała niejednego z |na której przyrzeczono nie trzymać się nadal de- 
mogą tylko sądy morskie. Tak się durzą tutaj nie- oponentów, podnosi bowiem wysoko godność i zna- |klaracyi i obesłać Radę państwa; na postanowienie 
którzy, że przebąkują o zmianie ministeryum w czenie episkopatu. Dzieło to jednak będzie bardzo |to miał szczególniej wpłynąć arcybiskup prażski. 
Anglii z powodu węgla sprzedawanego Francyi. |na razie, gdy przyjdzie pod obrady schemat o. ko- | Stronnictwo feudalne pod przewodnictwem hr. Leo- 
Wywóz węgla niemieckiego do Holandyi został za- |ściele i o biskupach. Zresztą rozprawa ta jest te- |na Thuna i Clam-Martinitza odbyło również posie- 
kązany, bo się dowiedziano, że go wywożą ztam- |go rodzaju, że trudno jest z niej zdawać obszer: |dzenie osobne w zamku nie daleko Pilzna, stanow- 
tąd do Francyi. Prędzej odkrycie fatalnej propozy- |niejszą sprawę przed czytelnikami nieoswojonymi | czo jednak nie orzeczono jak się stronnictwo to ma 
cyi przymierza Prusom ze strony Francji, i to ko-|ogólnie z wyższą teologią. zachować, pomimo, że przeważało zdanie nie wej- 
sztem trzecich, mógłby sprowadzić przesilenie ga-| Co do Soboru dodam jeszcze, że rozdany został ścia do sejmu. Przewódzcy stronnictwa staro i mło- 
binetowe w Anglii. Wątpić o istnieniu piśmiennego | biskupom schemat o wyznaniach wschodnich i|doczeskiego zwołują zgromadzenie ;za kilka dni ce- 
projektu traktatu ręką Benedettego nakreślonego, | missyach, i zostawiony czas aż do 20go sierpnia |lem powzięcia uchwał co do przyszłego zachowa- 
nie można. Historya dyplomacyi pełna takich |do podania uwag na piśmie. Niestety, biskupi po- | nia się deklarantów. i 
szachrajek, zadziwiających tylko nieświadomych. | śpiesznie wymierają. Dwóch już chorych w Rzy- Politik podaje, że Cesarz ma zwiedząć Pragę 1 
Ze strony pruskiej grożą dalszemi odkrycia-|mie skonało w Marsylii; biskup z Barcelony u- | niektóre miejscowości W Czechach. À 
mi, ale dotychczas niewiadomo jakiemi. Kilka dni|marł we Frascati, a arcybiskup z Buenos-Ayres| — Wiener Abendpost podaje następujący arty- 
przed lub po oświadczeniu wojny komunikowano | (z Ameryki południowej) w Rzymie samym i to|kuł mający cechę półurzędową: > A 
te propozycye francuskie rządom państw południo- | z febry złośliwej, w skutek zaziębionego potu. Ww niektórych dziennikach prowincyonalnych znaj- 
wych niemieckich, co tłómaczy skwapliwe uznanieļj Co do wiadomości pozasoborowych , pewną już jest | dujemy następujący artykuł o rozwiązaniu Sejmu 
z ich strony casus foederis. W Austryi przyjem- | rzeczą, że Francuzi kraje papieskie opuszczają: czeskiego: „Wielka „ważność obecnej sytuacyi, a 
` nego wrażenia nie uczyni propozycya, że z 300,000 | trzy :kompanie strzeleckie nawet już odpłynęły, | zarazem wielka doniosłość rozwijających się na 
Francuzami wystąpić miano przeciw temu państwu. choć tak niedawno p. Banneville dawał Ojcu Św. |granicy naszej monarchii groźnych wypadków, 
Twierdzą tu, że Napoleon omylił się, rachując na zaręczenie, że nie wątpliwie pozostaną. Mówią, że | znajduje pełen znaczenia wyraz w ogłoszonych dzi- 
zaborcze zamysły Prus z udziałem Francyi; Prusy kardynał Bonaparte zaledwo się 0 tem dowiedział, | siaj patentach cesarskich, które , obok równocze- 
i bez pomocy Francyi dopną swego celu: hegemo- telegrafował do Cesarzowej, wynurzając żal swój |snego rozpisania nowych wyborów do sejmu cze- 
nii nad całemi Niemcami. Takie tu zdanie ogólne, i oburzenie. Nie zbyt pocieszającą otrzymał odpo- | skiego, naznaczają zarazem termin zebrania się 
ma się rozumieć, jeżeli Francya zwyciężoną zosta- | wiedź, że to się nie stanie od razu, ale stopniowo, | sejmów i Rady państwa, W prostych do serca lu- 
nie a kongres resztę załatwi; że pójdzie wszystko | aż Ojciec Sw. potrafi te ubywające siły zastąpić. | dów przemawiających słowach, wyraża Jego. ces. 
gładko, o tem wątpić tu głośno: nikomu nie radzę. | Jest w tem ironia, bo i wszystkie rządy odwołują | Mość jako obowiązek rządzącego, zebrać wszystkie 
Drażliwość tu panuje tem większa, iż muszkuły | swoich poddanych do służby krajowej (mniej wszak- |ludy państwa w tak ważnej chwili około siebie i 
silnie wytężone. Dania wypowiedziała myśl ścisłej | że Francya), i Papież pieniędzy nie ma. Trafnie p. |razem z niemi naradzać się nad okolicznościami 
neutralności; kolej żelazna przerzynająca to pań- Ląmartine powiedział, że dyplomacya francuska jest | obchodzącemi tak całą monarchię jak jej części. 
stwo do Aarhus, będzie podczas wojny główną ar- | szlachetna, ale nie stała. Zuawi papiescy pomiędzy | Odezwa Cesarza wystosowaną jest do, wszystkich 
teryą komunikacyi dla towarów, którym zwykłą |sobą ślubują Bogu, że bić się będą do ostatniego | szczepów obszernego państwa, i z niemi tylko pra- 
drogo przystępu do Niemiec zatamuj e blokada fran- | przeciwko jakiejkolwiek sile, choć bez cienia na- | gnie monarcha podzielić: swą najwznioślejszą pre- 
` cuska. dziei wygranej. P. przede = tria Simon paet rogatywę rozstrzygania 0 joe państwa, Am I 
j tysi ni ierał ujeżdzalni | pruski we Florencyi oświadczył tymczasem rządo- | wo nie zrzec się prawa, rego w innych pan- 
Api kmn m Parinari MARGO Sas. wi włoskiemu, że król jego będzie uważał zastą- stwach piastujący najwyższą władzę Z bojaźliwą 
wehr „obrona morska*, do której zakupują statki pry- pienie garnizonów francuskich w państwie papie- | strzegą starannością. Czy, ludy odpowiedzą tym 
watne. Zachcianki partykularystów hamnowerskich to- skiem włoskiemi za złamanie neutralności i wyda- wzniosłym zamiarom cesarza ? ; 
ną w rozburzonych falach entuzyazmu. Aresztowano | nie wojny Prusom. Najlepszy dowód, że traktat Odwołanie się monarchy, o czem jesteśmy prze- 
br. Grote z Wiegersen dotychczasowego zapalonego | między Francyą a Włochami ogłoszony w Gazeta |konani, wszędzie  patryotyczne wywoła son 
welfistę. Z Ritzebakel w kajdanach sprowadzano niby di Milano jest prawdziwy. Mocą tego traktatu król nietylko w tych częściach państwa, W których ogół 
| szpiega. Tymczasem był to kupiec, mający spółkę z | włoski, okrom pomocy na zewnątrz, obowiązuje się |ludności uznaje to za patryotyczny i za konstytu- 
tutejszymi kupcami w spekulacyi na węgle dla floty szanować obecne terrytoryum papieskie, odeprzeć | cyjny obowiązek chętnie iść za głosem monarchy, 
francuskiej. Piszą z Helgoland, wysepki angielskiej | nawet siłą napastujących jego granice i przydusić |lecz także, w tych królestwach i krajach, w któ- 
przy ujściu Elby, że tam pokazał się jakiś czło- wszelki wybuch wewnątrz kraju. (Cesarz Napoleon |rych znaczna część ludności dotychczas trzymała 
wie sygnalizowany listami gończemi z Prus. Szu- obiecuje ze swej strony pomoc pieniężną). Podo-|się z daleka od konstytucyjnych ciał radzących 
kał, powiadają, pilota (sternika) dla floty francu- bne oświadczenie uczynił p. Lanza prezes „Rady |nad interesami państwa. Chwila zanadto jest po- 
skiej, nieświadomej wód morskich u brzegów pół- ministrów w Izbie. Aby jednak król włoski nie po- | ważna, aby także i w Czechach nie uznano jak;to 
nocnych. wia dkg a? miocen die stów ir palet panto jest O Pe osat pokoju Z grian 
A . [rzymska oddala, choć w ostatniej chwi i, licznych |Na nowo podaje rząd opozycyi czeskiej rękę, a tem 
Wojsko santa Sar IOR jaia hhi Fisi ahir peant włoskich tu osiadłych; bo każdy, co zna j samem nasuwa sposobność, aby udowodniła, że 
lié 7-5 rdzy sz t Siek du café r Rzym, wie dobrze, że rodowitych malkontentów i|stara, wrodzona wierność tegoż królestwa jest jeszcze 
SAR apr a + Te tysiąca tu nie znaleść. P. Visconti Venosta, mini- | ciągle dość silną, aby w chwilach stanowczych 
sę: pod. nazwą spr pó re ariy Bzy. RA- ster spraw zagr. włoskich oświadczył, w Izbie, że | przewyższające uczucie narodowe ustąpiło austrya- 
pis na: Zum deutschen Rhein polepszy! interesa nieszlachetną rzecząby było nakładać dziś jakie- |ckiej myśli państwowej. ` JA 
swoje w dwójnasób. Zewsząd sypią się dary pie- Rozwiązując sejm czeski, wykonywa korona nie 
mniej nie więcej jak tylko prawo konstytucyjne. 
Rząd, bez żadnej ukrytej myśli, jedynie tylko mając 


H A i kolwiek warunki Francyi co do Rzymu. Dzienniki 
pzy T AP ofiary dla armii, dla pozostałych włoskie ze swej strony powiadają, że rząd francu- 
na oku, aby swemu celowi, konstytucji, nadać zna- 
czenie ogólne, uważa za swe zadanie nie ominąć 


i dzi wionej landwery, jak z rogu ob-| ,. _. : r ; i 
aoaaa ka itay, komisje, moana. żąż ski miał przedstawić włoskiemu, iż gdyby jan od- 
kładają tu baraki dla lazaretów tak komisye jak | St4pit Barat wen A poa, DaT uie. 
ż z ; _|ciskiem rz s - 
= T os diia ar R Eia pnie, iżby Ra katolików francuskich. A zatem |żadnego środka, jaki podaje konstytucya, aby tyl- 
x sze: "Glick tadt 3 dzwyczajna panuje czyn- jestto partie remise, aż po wojnie. Tymczasem bę-|ko doprowadzić do współudziału jednego szczepu 
S: z k pe x ANY KA ik sĄ s dzie Rzymu bronił król włoski i zapewne zrązu|w wielkich kwestyach bezpieczeństwa i. dobrobytu 
B rga M. mei [it tury Abi: wspólnej ojczyzny. Nic nie byłoby bardziej niedo- 
rzecznem, jak podejrzywać rząd w tym kroku 0 
zamiary przeciwne konstytucyi, w chwili, w której 
monarcha sam uroczyście oświadcza, że groźne po- 


cach i przynajmniej zechce przekonać Papieża, że nie tak 
r sią i rzecznych robotach. straszny djabeł, jak go malują. A że Cesarz Napo- 
łożenie, w jakiem się Europa znajduje, i straszna 
w skutkach swoich wojna, rozwijająca się na gra- 


leon nie lubi decyzyj ostatecznych, nie musiał zno- 
nicach naszych, nakładają na rządzącego obowią- 


wu ostatecznie umyć rąk nad Rzymem, bo inaczej, 
jak słusznie uważa Unita Catolica, Garibaldi nie 
zek zebrania wszystkich ciał reprezentacyjnych w 
monarchii około siebie. 


sierdziłby się tak na Napoleona i nie pokazywał się 
a Zdawało się, że z ustaniem wielkich prac So-|tak zakochanym w bezinteresownej szlachetności 
boru, przy duszącym scirocco a wyladnieniu mia-| pruskiej. Ostatecznie, jak już jest od lat dziesię- 
sta, i życie publiczne w Rzymie ustanie. Tymcza- |cju, regimur providentia Dei et confusione ho- AA 
sem tak nie jest, bo i Sobór, chociaż tylko siłą | minum. ' Rząd łączy z temi mowemi usiłowaniami ugo- 
połowy pary, naprzód płynie, i wały wzburzone| Posadę ministra skarbu najprawdopodobniej, jak |dnemi nadzieję, że austryacka myśl polityczna po- 
wypadków politycznych na pełnem morzu Europy |dotychczas mówią, obejmie msigr. Vitteleschi:|pierać będzie owo konstytucyjne, dzieło ugody, 
rzychodzą konać ze szelestem na spokojnych wy- | wszakże pewności nie ma. któremu poświęcił całą swą dążność, ale również 
brzeżach małego państwa papiezkiego. A naprzód jest przekonanym, ża ponowne odrzucenie ofiaro- 
co do Soboru. wanych Czechom praw imoże tylko wykonanie tego 
Przegląd paryzki Le Correspondant, organ śp. dzieła zwleć, ale nigdy nie może mu stanowczo 
Montalemberta i świeckich katolików liberalnych, ) wki przeszkodzić. Jeżeli kiedyś obadwa szczepy zamie- 
że mówię, ten organ dość rozpowszechniony w styl rozwiązania sejmu czeskiego, Z wyjątkiem szkujące królestwo czeskie uznają za jedyne swe 
Polsce, uczynił, jak był obiecał z góry, najzupeł- | dziennika Zagesbote, który wręcz wystąpił przeciw zadanie, przyczyniać się Z patryotyczną gorliwo- 
niejszy akt poddania się uchwale Soboru o nieo- | rozporządzeniom rządu, twierdząc, że jeśli Czesi | ścią do urzeczywistnienia austryackiej idei pań- 
p w Papieża. To samo uczynił dziennik Ze| wejdą do sejmu, to jedynie tylko po to, aby sta- |stwowej, wtedy sejm czeski jako przedstawiciel 0- 
Français, organ, jak powiadają, ks. biskupa Du- | nowczo orzec nieobesłanie Rady państwa. Dzisiaj | gółu ludności królestwa odda swój głos na szalę 
uloup. Ks. arcybiskup paryzki przemówił do ze- | dopiero rozwodzą się one dłużćj nad tą kwestyą, | postanowień całej monarchii i będzie mógł się po- Prócz tego pochód taki ułatwiłby koncentrowanie 
ranego swego- duchowieństwa, ale dotychczas nie|i wszystkie prawie wyrażają się szyderczo 0 roz- |kazać jako czynnik silny, podczas gdy dzisiaj wo- rozdzielonych nad Renem sił niemieckich, podczas 
ma pewnego,tekstu tej przemowy. Co do kardyna- | wiązaniu sejmu czeskiego. Politik radzi prezesowi |tum jego cechuje namiętność 8tronnicza. i gdy atak francuski winien być tak skierowany, 
ła arcybiskupa wiedeńskiego, ten, jak słyszeliśmy | ministrów, aby się nie zajmował ludem, który nie] Jak rząd w każdym swym kroku z austryackiego aby armia francuska mogła przełamać, „a zatem 
na posłuchaniu pożegnalnem u Ojca Sgo miał mu |rozumie  patryotyzmu konstytacyjnego. Pokrok | wychodzi stanowiska i jak także i w niniejszym | rozdzielić armię reńską od armii południowo-nie- 
oświadczyć, że zaraz po powrocie do swojej dye- |twierdzi, że Czesi nie mają powodu odstąpić bier- | kieruje, się jedynie austryacką myślą państwową, | mieckiej. A 
cezyi ogłosi duchowieństwu świeżo uchwaloną kon- |nego oporu. Obadwa te organa stronnictwa staro- | tak spodziewać się również należy, że przy nastę- Telegram z Bazylei z 1 b. m. zamieszczony w 
pnych wyborach w Czechach, na które „zwróconą | Politik twierdzi, że według doniesień z Francji 
jest uwaga całej monarchii, powiedzie się państwu j odbyć się miała w głównej kwaterze francuskiej 
ten wzniosły przedstawić obraz, że z podwoi sali|rada wojenna, do której powołani byli wszyscy do- 
prażskiego sejnu nie Niemcy, nie Czesi, ale Au-|wódzcy korpusów; zastanawiano się nad tem, czy 


którym Anglicy zasilają fotę francuską, są szpal- 
towe artykuły niemieckiej prasy. Kreuzzeitung wy- 
wyjechała ze zdaniem, że flota francuska nie mogła- 
by się utrzymać na Baltyku bez tego paliwa. Sar- 
kają więc na Anglię, że sobie neutralność tłóma- 
czy w duchu przychylnym Francyi. Nie rozumiem 
kupców tutejszych. Wszak wiedzieć muszą , że na- 

rzód idzie interes zysku, a potem dopiero neu- 


Niederbrunn. Oficer Vawarski zabity, dwóch dosta- 
ło się do niewoli. 

koskićj na osady, komitet urządzający na zasadzie| O utarczce tej podaje Paris-Journal następujące 

ukazu z d. 1 czerwca 1869 r. postanowił: szczegóły: Pierwsze zajście nastąpiło wczoraj w po- 
Istniejące w gubernii Suwałkoskićj miasta Sa- |niedziałek w pobliżu Niederbrunn i Wissemburg 

pierzyszki i Poniemoń w powiecie Maryampolskim, pomiędzy 12ym pułkiem szaserów i pułkiem uła- 

i Sudargi w powiecie Władysławowskim, zamienić | nów. Ułani poszli całkiem w rozsypkę, pozosta- 

na osady z przyłączeniem pierwszćj z nich do gmi- |wiając trzech oficerów zabitych, z których jeden 

ny Aleksota, drugićj do gminy Poniemoń-Pożaj- | Anglik, kilkunastu jeńców i kilka koni. 

skićj, a trzecićj do gminy Kidulskićj. j 

ROSZ O C ONA PO uE KN SR: n SE ADENA A 


Figaró następującą zamieszcza depeszę z Nieder- 
brunn: Badeńczycy posunąwszy swój rekonesans 
na terytoryum francuskie spotkali jenerała Bernis 
na czele 12go pułku szaserów. Rozprawa była świe- 
tna, lecz Badeńczycy musieli się cofaąć pozosta- 
wiwszy w rękach naszych poległego oficera Angli- 
ka, rannego oficera badeńskiego, dwóch oflcerów i 
MES kawalerzystów w niewoli, i wielką liczbę 

Cesarz Napoleon jak już doniósł telegram wyje- 
chał z Saint-Cloud w towarzystwie Cesarzowej, 
Cesarzewicza i silnej eskorty wojskowej w dniu 
28 lipca o godzinie 9 minucie 55 do obozu armii 
nadreńskiej.”* Prefekt Sekwany, prefekt policji, 
p. Alfred le Roux jako prezes towarzystwa zacho- 
dniej kolei żelaznej, towarzyszyli Cesarzowi do dwor- 
ca. Cesarzewicz miał na sobie uniform polowy pod- 
porucznika gwardyi grenadyerów, Cesarz kepi i 
lekki uniform naczelnego wodza. Cesarz pożegna- 
wszy w wagonie krótkiemi słowy urzędników, ka- 
zał ruszyć pociągowi, który o 11 zdążył ramieniem 
kolei do pierwszej stacyi linii wschodniej na przed- 
mieściu La Villette, gdzie ministrowie czekali na 
monarchę i pożegnali go. Cesarzowa towarzyszyła 
małżonkowi i synowi do Chateau Thierry i na noc 
wróciła do Saint-Cloud. Kazała ona z rana w dniu 
wyjazdu Cesarza zawiesić jako ofiarę w kościele 
Notre-Dame wiecznie palącą się lampę, jak to już 
uczyniła była przy rozpoczęciu się wojny włoskiej. 

, Minister wyzhań i oświecenia przesłał do arcy- 
biskupów i biskupów następujący okólnik przed 
rozpoczęciem kroków nieprzyjacielskich w obecnej 
wojnie: 

„J. W. Panie! Proszę Waszej Przewielebności w | 
imieniu Cesarza, abyś nakazał publiczne modły | 
w Twojej dyecezyi. Oddaj W. Przewielebność Fran- 
cyę, jej monarchę i szlachetne dziecię, które wal- 
czyć będzie przed czasem, pod opiekę tego, który 


WIE 


Teatr wojny. 


Dotąd cisza zupełna z teatru wojny, nawet po- 
głoski nie pośpieszyły jej zamącić, jak to niemal 
codziennie dotąd bywało. Tymczasem obaj przeci- 
wnicy usiłują nawzajem maskować swoje stanowi- 
ska i ruchy demonstracyami i pozornemi atakami, 
a zarazem tym sposobem rozpoznawać obopólne 
siły swe i pozycye. W tej chwili armia francuska 
ma jeszcze przewagę: pod względem inicyatywy, je- 
dnak i ruchy armii pruskiej bliskie są, jak się 
zdaje, ostatecznego rozwoju. Wyczekiwanie ze stro- 
ny Prus zdaje się przeto także zbliżać do kresu. 
Jeżeli Francya nie rozpocznie kroków zaczepnych, 
mogłoby zdarzyć się, że Prusy ujrzałyby się zmu- 
szone wziąść inicyatywę; nic bowiem bardziej nie 
nuży wojska w chwilach wytężenia całej swej po- 
tęgi, nad bezpożyteczne marsze i kontramarsze, 
nad życie obozowe wśród upałów i towarzyszących 
im burz, w ciągłem przewidywaniu nieprzyjaciel- 
skiego napadu. Według doniesień, któreśmy otrzy- 
mali, Francya formuje czwarte bataliony, które siły 
jej pomnożą o 250,000 wojska. W takim razie 
przypuszczać należy, że użyje je jako rezerwę w 0- 
becnej chwili, aby zabezpieczyć tyły armii, którą za- 
pewne, nie ociągając się dłużej, posunie naprzód. 
Posunięcie to, jakeśmy już wspominali, nastąpić 
może albo po zachodniej stronie Mozeli, albo 
wschodnim brzegiem tej rzeki ku linii Renu. (o 
do ostatniego przypuszczenia, atak wymierzonym 
być może albo przez Palatynat reński, lub przej- 
ście Renu sforsowane zostanie przez Francuzów 
wprost z terytoryum francuskiego. Atak przez Pa- 
latynat może być również dwojaki: albo posunie 
się główna armia z Metz przez Saarbrücken, Sar- 
gemiind, Kaiserslautern i Zweibrücken ku Renowi, 
a mniejsza armia uderzy z kierunku Strasburg: 
Hagenau-Bitsch na linią Landau-Germerstein, al- 
bo główna armia rzuciłaby się z Strasburga ku 
Landau, podczas gdy druga armia osłaniałaby flan- 
kę użytkując z linii Kaiserslautern-Zweibriicken. 
Pochód jednakże w ostatnim kierunku z powodu 
trudności i niebezpieczeństw terenu dla wielkiej 
armii, z powodu, że Francuzi musieliby w takim 
razie sforsować nadzwyczajnie korzystne stanowi- 
sko obronne pod Kaiserslautern, mniej jest praw- 
dopodobnem niż przypuszczenie, że główny atak 
francuski nastąpi od południa, to jest od strony 
Bitsch, Hagenau 1 Strasburga ku linii Landau- 
Germersheim, w którym to wypadku obejść można 
silną pozycyę Kaiserslautern. Jeżeli atak francuski 
rozpocznie się wprost z własnego terytorium ku 
linii Renu, to zapewne nastąpi on na linii Brei- 
gach-Lautenburg. Przejście bowiem na południu 
Breisach pozbawiłoby Francuzów za dalszem posu- 
nięciem się ku północy komunikacyi z Francyą. 


w dłoniach swych trzyma los bitew i przeznacze- 
nia ludów. W chwili gdy nasza pełna chwały armia 
wyrusza w pochód, proś W. Przewielebność Boga, 
aby błogosławił naszemu orężowi i dozwolił, iżby 
świetny i trwały pokój zastąpił wkrótce boleści i 
zatargi pa 

Przyjmij JW. Pan, zapewnienie mego wysokiego 


poważanią. l 
Emil Ollivier. | 
| 


Rzym 30 lipca. 


Taki sam okólnik przesłany został przełożonym 
konsystorzów kościoła reformowanego, przełożone- 
mu dyrekcyi wyznania augsburskiego i przełożo- 
nemu centralnego konsystorza izraelickiego. | 

Między ochotnikami, którzy ubiegają się o po- - 
zwolenie zaciągnięcia się pod sztandary Francyi 
znajduje się także sławny niegdyś wódz Arabów Abd- 
el-Kader, którego list do ministra wojny zamieszcza 
Gaulois w tej osnowie: 

Niech będzie Bóg pochwalony! 

Do najwaleczniejszego marszałka Francyi mini- 
stra wojny. 

Ekscelencyo! Dowiedzieliśmy się z odgłosu wie- 
ści, że Francya ma użyć języka prochu przeciw 
swym nieprzyjaciołom Prusakom (uiechaj ich Bóg 
zawstydzi), i że twój najpotężniejszy Cesarz Napo- 
leon III (niech go Bóg łaską swą wspiera),* posta- 
nowił kazać iść na czele swoich walecznych żoł- 
nierzy synom Afryki francuskiej. Ten co walczył 
przeciw Francuzom, byłby ostatnim z wiernych, 
gdyby w tej wojnie nie stanął na usługi swojej 
obranej ojczyzny; jego pałasz siejący postrach do- 
maga się zaszczytu wzięcia pierwszy udziału w | 


Wiedeń 2 sierpnia. Dzienniki czeskie nie za- 
jęły w pierwszćj chwili pewnego stanowiska w kwe- 


stytucyę dogmatyczną, której pomimo całej usilno-|czeskiego piszą: Nic w Świecie nie zniewoli nas 
ści do ostatniej chwili, uchylić nie zdołał. Da Bóg |do obesłania Rady państwa. Na sejmie, który się 
powoli się spotkają wszyscy we wspólnem rozu- |ma zająć tylko wyborami do Rady państwa, nie ma- 
mieniu: największa troska zawsze o episkopat wę: |my nic do roboty. Narodni Listy oświadczają, że 


gi Mężczyzni, gdy trzeźwi, najwięcej zamują się ło-|i natychmiast wyrokuje nie zsiadając z konia. Niektórzy z nich zaledwie czytać umieją. Znałem— ważnością nikt udzielić nie może, ani też pogrze- 
wiectwem; całem ich szczęściem silny łuk, ułożo-|  Rozdrobionych i niezgodnych książąt bez oporu | powiada ks. Kr. — takich, co proszeni o przeczy- | bać zmarłego, jeno pop, rozumie się za wysoką | 

Dziewczęta twarz malują, noszą się bardzo czy- |ny pies, posłuszny sokół, broń cenna i czysta, rą- | opanował w r. 1607 perski Szach Abas, znaczniej- | tanie ustępu z cudzej książki, dla zamydlenia oczu | opłatą ; zdarza się też często, że rodzice dla ubó- 
sto i przyzwoicie, — czasem ubrane w pantalony | czy koń itp. Bogactwo domowe zależy na jedwa-|szych wywiózł do Persyi, zaszczycił urzędami, ob- przytomnych, odmawiali z pamięci jakieś modli- | stwa, czy skąpstwa, pozwalają dzieciom umierać 
i ostrogi, oddają się łowom z wielką odwagą i|bnych złotem i perłami przetykanych szatach mał- | darował dobrami, skłonił do przyjęcia muzułma- | twy, udając, że tak napisano. Cała ich wiedza za- | bez najpotrzebniejszego sakramentu. Zamiast restu- 
zręcznością. W zarządzie domu, całego nawet wię- |żonek; inne sprzęty domowe nawet u książąt ubo-|nizmu, o resztę zaś, osadziwszy swem wojskiem leży na czytaniu księgi obrzędowej, uczą Się „dłu- | tucyi na spowiedzi, pop otrzymawszy ,spory dział 
kszego gospodarstwa, żony najdokładniej zastępują |gie, proste i brudne. Po żniwach i winobraniu po- | Tyflis, wcale się nie troszczył, część wschodnią |go, czytają, raczej wrzeszczą na cały głos i ra- | niegodziwego nabytku od winowajcy, daje mu roz- 
opiłych mężów, — cieszą się też poważaniem z ich |zwalają sobie, bawią się, hulają z przyjaciołmi i|opanowali Turcy. Kilkakrotne usiłowania wybicia |zem bez myśli, jak u nas żydzi. Całem ich zaję- |grzeszenie; złamanie spowiednej tajemnicy częste, 
strony. I to jeszcze trzeba wyznać, że jak piękno- sąsiady, a potem długi czas pędzą w niedostatku. |się z pod jarzma tyranów spełzły na niczem. ciem pijatyka i obżarstwo; biegłość ich w tem rze-| co się łatwo tłumaczy pijaństwem i zemstą. Dla 
ścią tak zachowywaniem wiary małżeńskiej odzna-| Panowie największy dochód ciągną ze swych miośle ` dała początek przysłowiu: „żre jako ke- tego też mało kto się spowiada, chyba nieznane- 
czają się na całym wschodzie. Za pobytu ks. Kr.|poddanych, mając prawo własności nie tylko dof Th Fert kysz— tak zowią popów— przy oma stole". |mu, lub tylko niedokładnie z obawy zdrady. Pro- 
w tym kraju — osadzonemu w więzieniu księciu |ich prac i bydła, ale nawet 1 ciał. Skutkiem. tego| Mieszkańcy Armenii bardzo są przebiegli, a tak | Podług starego zwyczaju, rodzina zmarłego obo- bostwa, opactwa, biskupstwa, wszystko się nabywa 
Izai — jak nasza Katarzyna Janowi szwedzkiemu— | częstokroć wydarte z rąk biednych matek niemo- |sjlni, iż jeden z łatwością kilku przemaga Persów. | wiązana wezwać miejscowego parocha na 40 wy. |za pieniądze od muzułmanów i kolatorów. O każ- 
towarzyszyła małżonka dzieląc z nim dobrowolnie | wlęta zaprzedają muzułmanom chciwym takiej zdo-| Skutkiem zarządu, pracy 1 oszezędności, wszyscy | stawnych obiadów; to też niby troskliwy o duszę|dy prawie klasztor, o każde biskupstwo dobijają 


cy sąsiedniej Armenii, Ani, było do 1000 domów 
bożych. 


+ 


wszystkie przykrości z taką pilnością, iż w obawie, |byczy. Tak samo postępują biskupi! Na odnowie-|są zamożni. Dla zarozumiałości nie chcą słuchać | pop odwiedza z całą rzeszą posługaczy pree się dwaj pasterze, z których jeden ukazuje paten- 
by go nie struto, sama dlań jedzenie przyrządzała. | nie zrujnowanych kościołów za spólną naradą szla- | książąt i urzędników własnej krwi i wiary, i to wnych chorego, daje mu rady, napomina, 9y nie ta kupione u patrona, drugi u rządców mahometań- 
Po zejściu mężów, wdowy bose w popiele i wo- |chty, biskupów i patryarchy, zbierają, pieniądze za| właśnie jest przyczyną, iż od wieków jęczą pod jadł mięsa, snać dla zachowania go na pogrzebo- skich. Tacy drapieżni pasterze na proces zasta- 
rze pokutują cały rok wstrzymując Się od ryb, |sprzedane dzieci chrześciańskie niewiernym _ | muzułmanizmem. W każdej wsi znajduje się wy- | we dla siebie stypy. Stypy też, aż kę arara i i|wiają dobra instytutu, zaprzedają sprzęty kościel- 
mięsa, wina i mleczywa; niekiedy taką żałobę| Sprawiedliwość poddanym wymierzają panowie, wiadywacz ($pieg), który najskrystsze sprawki ro- obżarstwa, odbywają się zązwyczaj w ko ciołach, ne, sieją rozdwojenie w owczarni! Posuwają się 
przedłużają do kilku lat. Zachowują to w części i |sami zaś rozsądzają się mieczem, odwetem, zem-|daków donosi muzułmanom, 8 C} drą niesłychanie, | albo też na świeżych mogiłach *). Chrztu pod nie-|aż do zabójstwa na osobie przeciwnika! Patryar= 
wdowcy. Kobiety georgijańskie niczem Się nie da- |stą na dobytku, zasiewach, winnicach itp. Dziwa- gdy się jeno mogą przyczepić. Zdarza się też nie|———— ę 3 chów naraz było aż trzech, A wszyscy najwyżsi, 
dzą skłonić do porzucenia swej wiary. Tak Marya |czny też chowają obyczaj w zanoszeniu: próśb i|raz, iż mieszkańcy, by się pozbyć zdrajcy, złoży- | 2) Coś podobnego zdarza się czasem u saw are unitów; | wszyscy — podług siebie — prawni i prawi. 

matka króla perskiego Temura, 2a stałość w za-|skarg przed księcia. Gdy ten w świetnym orszaku |wszy sądowi pewną ilość pieniędzy, skazują go na | jedzą w kościele z dużej misy; na żałobne nabożeństwa przy- (Ciąg dalszy nastąpi). 
chowaniu wdowieńskiej czystości i wiary chrze- | przechadza się lub przejeżdża po tak zwanem fo-|śmierć. Za bytności ks. Kr. w Gandzia, tamtejsi | noszą bochenki chleba, kawały mięsa, pieczenie, kiełbasy, | ———— 
ściańskiej, poniosła śmierć z rozkazu Szacha Aba- | rum (placu miejskim), skrzywdzony klęknąwszy na | obywatele zgładzili takiego łotra, zapłaciwszy zań | pieniądze, nawet fiaszki z gorzałką. Wszystko to uło-|w cerkwi! Strofowany 0 to ksiądz odpowiedział: „Le- 
ga około r. 1600; — tak inna proszona przez Sza- |jedno kolano, podparty kijem, na cały głos wypo-|300 tomanów '). panes í „ |żone na stole zastępującym nasz katafalk, ksiądz po|piej w cerkwi, niż w karczmie, gdzie powód do pijań- 
cha Sulejmana o rękę z warunkiem porzucenia wiada, co go boli, a potem uderzając silnie laską| Źródłem nieszczęść są ciemni a chciwi kapłani. | długich śpiewach (parastazy) kadzi i kropi wśród li, |stwa, to, stare agape re, 
chrystyanizmu ‚ù w przeciwnym razie zagrożona | W ziemię woła w znaczeniu tych słów: „Dominus| ————— cznych pokłonów, a potem zabiera do podziała z dja- TEPEN E I PES 
śmiercią, własnym się przebodła mieczem. meus et Deus meus!* Książę rozpoznawa sprawę| *) Toman równa się około 120 złot. pol. kiem i żebrakami; gorzałkę wypijają ci ostatni zaraz 


względem wychowania ludu. 


ogniu przeciw Prusakom. Emir Abd-el-Kader wys kaja znikła; mniejszy ogranicza się tylko kupnem na 

i miejscowe potrzeby. Ceny znacznie spadły a najwięcej 
pszenicy i jęczmienia, które nawet po zuiżonych cenach 
nie znajdują pokupu. 


maga więc od W. Ekscelencyi, abyś u stóp pełne-; 
go chwały tronu Napoleona (niechaj Bóg obdarzy go 
zwycięztwem) złożył pokorną jego prośbę. 
Ze strony sługi bożego. > 
Abd-el Kader Ben-Mahi Edin. 
YW ENU ai mz 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 


raków 3 sierpnia. Na poprzedniem posiedzeniu 
Rady miejskiej podnosiły się liczne głosy, aby ze względu 
na wyjazd wielu członków Rady do kąpiel lub na wieś, 
bieżące tylko przedmioty niecierpiące zwłoki przycho- 
dziły na najbliższe posiedzenia Rady. Od chwilowego 
bowiem składu Rady przy najszczuplejszym komplecie 
może być zawisłem rozstrzygnięcie bardzo ważnych spraw, 
nawet zasadniczych, * Nieprzewidzianie też znaleźliśmy 
dziś zapisany na jutro czwartek na porządek dzienny 
kwestyę zasadniczą, bez żadnego przygotowania wnie- 
sioną, a jest nią kwestya szkół niższych bezwyznanio- 
wych. Czy to kwestya bieżąca i nagła? Parlament an- 
gielski mając Świeżo ten przedmiot do rozstrzygnięcia, 
zawahał się i pośrednie tylko uchwalił wnioski; Rada 
miejska w Wrocławiu zajmowała się przed parą mie- 
siącami dość długo kwestyą szkół bezwyznaniowych, 
lecz rząd na takowe nie przystał. Winszujemy krakow- 
skiej Radzie miejskiej, jeśli ni stąd ni zowąd, dziś na 
jutro zamierza rozstrzygnąć tę kwestyę zasadniczą pod 


Poe. Ody 


Na jutrzejszy bowiem porządek dzienny stoją zapi- 
Sane : 

Zatwierdzenie kontraktu o wynajem domu miejskiego 
pod L. 405 Dz. I na szpital Śgo Ducha (gdzie tenże 
dotąd istnieje); zatwierdzenie projektu urządzenia szko- 
ły bezwyznaniowej trzechklasowej dla chłopców i dziew- 
cząt na Stradomiu, z poleceniem Magistratowi, aby bez- 
zwłocznie zajął się jej urządzeniem; przeznaczenie placu 
miejskiego między ulicą Długą a Targowiskiem koń- 
skiem na otworzenie ulicy zwanej „Krzywą*; wnioski 
względem utrzymania w mieście porządku i czystości, 
tudzież nietamowania wolnego ruchu po ulicach; opinia 
względem ustanowienia targów bydła i nierogacizny pod 
karczmą na Piaskach tuż za rogatką Mogilską, a prze- 
ciw urządzeniu ich pod karczmą zwaną „Wieczysta“ na 
Rakowicach. * 

— Wczoraj pp. Tomkowicz i Józef Kremer idąc do 
szkoły pływania na Podgórzu ujrzeli człowieka toną- 
cego i wydobyli go z Wisły w stanie już bezprzytomnym. 

— Nr 16 Przewodnika Ekonomicznego zawiera: 
„O podatkach w Stanach Zjednoczonych północnej Ame- 
ryki*; „Giełda wiedeńska wobec wojny*; „O statysty- 
cznych pracach rządu węgierskiego“; „Kopalnie nafty 
w Ameryce północnej“; „List z Podola o zarządzie 
drogami murowanemi w Galicyi*; zwykłe doniesienia 
handlowo-przemysłowe. 

— Nr 30 Merkurego zawiera: „Tydzień finansowy“; 
„Sprawozdanie z czynności banku polskiego za r.1869“; 
„Droga żelazna warszawsko - terespolska*; „Berlin jako 
targ pieniężny*; oraz zwykłe rubryki handlowe. + 

— Dyrekcya Towarzystwa kolei żelaznej czerniowie- 
cko multańskiej w Wiedniu ogłasza, że dwa dzienniki 
wiedeńskie nie przestają miotać oszczerstw na tę kolej 
i rozsiewać kłamstw tendencyjnych. Powodem zaś tego 
postępowania jest, że dyrekcya nie pozwala więcej wy- 
ciskać na sobie przez redaktorów tych dzienników dat- 
ków pieniężnych, któremi się dawniej im opłacała. „Wart 
Pac pałaca*: Dyrekcya kolei, która opłacała milcze- 
nie albo i pochwały dzienników za pieniądze—i dzien- 
niki, które za najem pisały pochwały, a teraz piszą 
nagany, by wymódz datki. Dyrekcya kolei nie wymie- 
niła jednak nazwisk! dzienników albo ich redaktorów. 
Czy sobie to na później zastrzegla+ Mimo tego kolej 
czerniowiecka nie będzie lepiej zbudowaną. Powodem 
zaś tego ogłoszenia zdaje się być ta okoliczność, że nastą- 
piła zmiana dyrektora kolei. i : 

— Według doniesień urzędowych zerwała woda kil 
ka mostów koło Suczawy, Gurahumory i Kimpolung. W 
Skutek tego komunikacya została przerwaną. Użyto już 
jednakże środków potrzebnych dla spiesznego usunięcia 
tej przerwy w komnnikacyi. Dnia 26 z. m. wystąpił 
Seret z swego łożyska i zalał pola położone po obu je- 
go stronach. Wezbrana woda zabrała z sobą w nocy 
kilka młynów koło Kamenki, Wołoczyńca i Czerepkow- 
ców. Wszelki ratunek był daremny, gdyż wylew nastą- 
pił w nocy i z nadzwyczajną gwałtownością. Kilkaset 
morgów pola i łąk zajęła woda a przestrzeń cała od 
Seretu aż do Kamenki wygląda jak wielkie  jeziero. 
Wielu ludzi utraciło cały swój majątek. Szkoda jest 
bardzo znaczną, mianowicie w Czerepkowcach, Wołczyń- 
cu i Kamence. Z ludzi podczas tego wylewu nikt nie 
utonął. KŻ 

— W nocy 30 lipca powstał w Poznaniu w pewnym 
domu przy ulicy Koziej pożar; że zaś schody naprzód 
się zajęły, przeto mieszkańcy musieli ratować się okna- 
mi. Jedna kobieta wyskakując oknem z dzieckiem na 
ręku, złamała nogę a jedno dziecko zabiło się. 

— Bitki między żołnierzami a ludnością w Pozna: 
niu zdarzają się temi czasy. Przed parą dniami umarł 
landwerzysta ze Szlązka, którego we czwartek pobili 
piekarze na Sapieżyńskiem, lubo im także nie uszło na 
sucho od towarzyszów landwerzysty. W piątek w nocy 
znaleziono znów na ulicy Wodnej Żołnierza przebitego, 
jeszcze żywego. 

-— Upaly panujące obecnie 
wojsku w pochodzie. Dz. Pozn. donosi, że dwa bata- 
liony 49go pułku piechoty pruskiej, które we ' czwar- 
tek i piątek szły z Gniezna do Poznania straciły kil- 
ku ludzi, a 20 chorych odwieziono do szpitala. 

— Przed miesiącem umarł w Irkucku Bolesław Eo- 
ziński, zesłany r. 1864 do robót ciężkich, a nastę 
pnie na osiedlenie przeznaczony. Zostawił on żonę i 
troje dzieci na Syberyi zrodzonych. 

— La France zaprzecza doniesieniu o Śmierci pani 
Rattazzi z domu Bonaparte; bawi ona bowiem w Aix- 
les-bains; umarła zaś we Florencji jej świekra, matka 
jej męża. 

jej Donieśliśmy niedawno w telegramie z Mona- 
chium, że w nocy d. 28 lipca jenerał major Taus ch 
wychodząc z traktyerni ugodzony został w łopatkę szty- 
letem. Sprawa ta nie jest dotąd wyjaśnioną. Jenerał 
zeznał, że idąc nie uważał, iż ktoś za nim postępuje; 
po niejakim czasie zaszedł mu kto inny drogę i mie 
jając go sypnął mu w oczy tabaką, a w tej samej chwi- 
li, zapewne ten, CO szedł w tyle, pchnął go sztyletem 
zawoławszy: „To zemsta za mojego przyjaciela zamor- 
dowanego w r. 1866“. Sztylet pozostał utkwiony w ple- 
cach. Jenerał przypomniał sobie, że w roku 1866, bę- 
dąc pułkownikiem, gdy pod wieczór oddalał się z obo- 
zu pod Schweinfurt, chcąc się przejść, napadnięty zo- 
stał przez dwóch ludzi i obronił się pałaszem, Czy ko- 
go zabił wtedy, nie wie, domyśla się jednak, że nowy 
ten napad odnosi się do ówczesnego. 

— We czwartek dnia 
wyznawcy. 


dają się czuć osobliwie 


CCA A 
Gospodarstwo przemysł i handel. 


Kraków 2 sierpnia. Handel zbożowy z wyjątkiem 
owsą zszędł na bardzo niski stopień. Chęć większego 


jęczmień od 22 do 23 złp.; owsa nie dowieziono. 


dwo spostrzegać się daje, wszystko trzyma się wycze- 
kująco. Obcych kupców nie było widać na targu. 


10:50; żyto od 6-— do 6'60; jęczmień od 5*— do 
5:90; owies od 4*80 do 5 złr. 


dom komisowy Izydora Rosin zbankrutował. Szef firmy 
p. Rosin, który dnwniej był buchhalterem znanego domu 
bankowego Halberstam i Nirenstein wyrobił sobie w 
krótkim czasie w skutek zapobiegliwości i wytrwałej 
pracy znakomite stanowisko w tutejszym świecie han- 
dlowym. Stan bierny wynosi 300,000 złr., stan czynny 
jeszcze nie skonstatowany mie przeniesie prawdopodo- 
bnie 100,000 złr. Głównie poszkodowanemi są fabryki 
płócien na Szląsku i Morawie, których wyroby sprze- 
dawał p. Rosin hurtownie jakoteż w drobnej sprzedaży. 
Powody bankructwa niewiadome. 


kim stopniu ciepła mieliśmy częste deszcze, które by- 
łyby bardzo niekorzystnie wpłynęły na Żniwa, gdyby 
pogoda w ostatnich dniach nie była zapobiegła tej 
ewentualności. Zniwo wszędzie się już rozpoczęło. Ceny 
frachtu poszły bardzo w górę, nie wywierają jednakże 
niekorzyztnego wpływu ua rozwój obrotu, gdyż ten 
upadł już i tak znacznie w skutek wybuchu wojuy. 


Osłabł mianowicie przywóz artykułów, które Galicya 
z zagranicy sprowadza. Wywóz osłabł tożsamo z wy- 
jątkiem zboża, które obecna wojna pochłania, Wpływa 
tu mocno przypuszczenie, że wojna przybierze wielkie 
rozmiary. W celu podniesienia handlu trzodą chlewną 
wprowadzają z dniem 1. sierpnia zniżoną taryfę kolej 
lwowsko-czerniowieckojaska, kolej Karola Lidwika iko- 
lej Północna, Taryfa ta wchodzi w życie na stacyach 
kolei lwowsko-czerniowieckiej i kolej Karola Ludwika 
na całej ich linii, tudzież w kierunkn ku stacyom ko- 
lei Północnej. Podług tej zniżonej taryfy płaci się za 
wagon, który zawiera przestrzeń 280 stóp kwadrat, i 
pomieścić w sobie może 200 cetnarów, 4 złr. 50 ©, 
a za połowę wagonu t. j. jedną przegródkę 2 złr. 25 
c. Na kolei Północnej płaci się za wagon o 192 stop. 
kw. w przestrzeni z miejscem na 225 cetnarów 3 złr. 
10 c., za wagon o 100 stóp. kw. przestrzeni i miej- 
scem na 110 cetnarów 1 złr. 67 cent., a za wagon 
o 92 stóp. kwadr. w przestrzeni z miejscem na 100 
cetnarów 1 złr. 55 c. Za wagon dla bydła o 160 
stóp. kwadr. w przestrzenj z miejscem na 200 cet- 
narów 2 złr. 60 c. Handlarze korzystający z tej ta- 
ryfy mogą w każdym wagonie pomieścić dowolną ilość 
sztuk. Za resztę sztuk, które nie można było pomie- 
Ścić w wagonie, płaci się podług ogólnej taryfy od 
sztuki. Wszystkie inne postanowienia zastosowane do 
transportu trzody chlewnej a zawarte w publicznie 
ogłoszonych taryfach, zastosowane być mogą, także i 
przy tej zniżonej taryfie. 


Bochnia: pszenica 170 f. 


4go sierpnia, Śgo Dominika | 


Płacono za pszenicę od 35 do 42; żyto od 26 do 287/ę; 


I u nas na Kleparzu ruch mały, chęć zakupu zale- 


Płacono pszenicę od 9-— do 10, najpiękniejszą do 


Lwó w 2go sierpnia., 
(F.) Jedna z najbardziej poważanych firm tutejszych, 


Lwów, 30 lipca. W ostatnim tygodniu przy wiel- 


W handlu towarowym nastąpiła wielka stagnacja. 


W handlu zbożowym zwracano głównie uwagę na 


zagraniczne targiy na których z. powodu wybnchu woj- 


ny ceny bardzo spadły. Wyjątek stanowi owies, którego 


cena w ostatnich dniach znacznie poszła wgórę. W tej 
gałęzi handlu nastąpiła stagnacya, gdyż wielu pruskicn 
kupców, z którymi Galicya utrzymywała handlowe sto- 
sunki, powołane do armii, a nadto jeszcze obrót towa- 
rów na kolejach zagranicznych dotąd jeszcze jest przer- 
wany. Górno-szląska kolej żelazna zatrzymała komuni- 
kacyę pomiędzy Galicyą a Prusami aż do Wrocławia, 
dokąd też towary wysyłane być mogą. Ale w obecnej 
chwili kolej ta nie może dotrzymać zawsze ustanowio- 
nych terminów dostawy. Z Brodów, Lwowa, Złoczowa, 
Kołomyi, Stanisławowa, Jarosławia, Tarnowa i Krako- 
wa wysłano mniejsze . zapasy 0WSA do Prus. Loco Lwów 
były ceny następujące: pszenica 170 f. 9 złr., ję- 
czmień 140 f. 4 złr. 
owies 100 f. 3 złr. 20 c. 


40 c., żyto 160 f. 4 złr. 80 c., 


Na targach zamiejscowych były ceny następujące: 
10 złr. 40 c., Żyto 160 f. 
6 złr. 50 c., jęczmień 142 f. 2 złr.:50 c., owies 
100 f, 4 złr. 30 c. Z powodu wypadków wojennych 
obrót był słaby. Dębica: pszenica 170 f. 10 złr., żyto 
160 f. 7 złr., jęczmień 142 f. 5 ~lr. 60 C, Owies 
100 f. 8 złr. 70 c. Z powodu wstrzymanego wywozu 
za granicę popyt był słaby. Rzeszów: pszenica 170 
f. 10 złr., żyto 160 f. 6 złr. 62 c., jęczmień 142 f. 
5 złr. 20 c, owies 100 f. 3 złr. 80 c. Tylko owies 
i żyto kupowano w dobrej jakości, Tarnów: pszenica 
170 f. 9 złr, 20 e., Żyto 160 f. 5 złr., jęczmień 
140 f. 4 złr, 40 c., owies 100 f. 3 złr. 40 ©. Z po- 
wodu wybuchu wojny, w handlu zbożowym nastąpiła 
zupełna stagnacya, Tylko młyny parowe galicyjskie za- 
kupowały zboże po zniżonej cenie. Złoczów: pszenica 
170 f. 8 złr., jęczmień 138 f. 4 złr., żyto 160 f. 4 
złr. 20 c., owies 100 f. 8 złr. 20 c. 

Bydła rzeźnego i opasowego przywieziono w ubiegłym 
tygodniu koleją lwowsko-czerniowiecką 1300 sztuk wo- 
łów, 
szego targu odstawiono ma kolej 800 wołów. 
tni targ w Oświęcimiu przypędzono 2500 wołów, z któ- 
rych wiele zakupiono do Prus. (G. Lw.) 


Peszt 30go lipca. 


Pszenica po cenie stałej, obrót handlu zbożowego 
bardzo mały. Płacono za pszenicę 83 fauutów po 5'30, 
88 f. po 6'10; żyto od 3'30 do 3'35; owies od 2:95 
do 3:—; kukurudza od 3'5 do 3'10; rzepak od 6'50 
do 6:62, banacki od 6'45 do 6'55; olej rzepakowy po 


29 zlr.; spirytus po 55°25 złr. 
w Wiedniu płacono spirytus po 58 do 58:50 złr. 
za stopień. 


85 sgr; 


rzepak 150 f. brutto 210 sgr. 


Przyjechali do Krakowa od 2go do 3go sierpnia. 


HOTEL DREZDENSKI: Justyna Papłowska z| War- 
Lipiński z Kongresówki, F. Künsch 
Klementyta Gostkowska z Częstocho- 
z Wiednia, M. Studniarski z Lu- 
z Kongresówki, Konstanty Ko- 
Krzeszumowski właściciel dóbr z 
Galicyi, J. Szamowski z Warszawy, Marcelli Nakielski 


szawy, X, Antoni 
kupiec z Wiednia, 
wy, Emanuel Jorga 
blina, L. Łuszczewska 
mnany z Rosyi, Jan 


z Kongresówki, Walery Kiniarski z Kongresówki. 


TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskiej. 
Posady: Sędziego pow. w Jaśle (1500 złr. w. a.); 
podania w 14 dniach od 3go umieszczenia w 
Wiedeńskiej, — Sekretarza przy radzie gminnej % Ra- 
dymnie (350 złr. w. a); podania w 2 tygodniach od 
25 lipca — Adjunkta przy urzędach pomocniczych dy- 


głosił rozmowę 
łem dopiero po 


które wysłano zaraz dalej do Oświęcimia. Z tutej- 
Na osta- 


W Wrocławiu płacono za pszenicę 88 fantów po 
żyto 84 f. po 57 sgr.; owies 50 f, po 39 sgr; 


azecte 


CZAS z Czwartku 4 Sierpnia 1870. 


rekcyi skarbowej galicyjskiej (1000 złr. w. +a.) ; poda- 
nia w 3, tygodniach od 26 lipca. 

Licytacye: W d. 29 sierpnia, 30 września i 31 
października sprzedaż realności pod L. 729%, we Liwo- 
wie, cena wywoł. 26,660 złr. — W d. 3 października 
sprzedaż realności pod L. 22 w Tarnowie na Strusinie, 
cena wyw. 3451 złr. 80 e. w. a. — 
września w Dobromilu wydzierżawienie prawa pędzenia 
gorzałki, warzenia piwa i sycenia miodu; cena wywoł. 
ryczałtowo 7406 złr. w, a, — W d. 18 sierpnia, 22go 
września i 27 października sprzedaż 10/72 części real. 
ności pod L. 126 Gm. VII w Krakowie, cena wywoł. 
1270 złr. w. a; kurator Dr Korecki.— W d. 31 sierp- 
nia, 21 września i 14 października sprzedaż realności 
pod L, 187 w Baranowie, cena wyw. 500 zir. w. a.— 
W d. 25 rierpnia w Stanisławowie zabezpieczenie ma- 
teryału do gościńców w obrębie drogowym Stanisławow- 
skim, cena fiskal, 12,624 złr. 78 c. 


AEA A T AS 
Przegląd polityczny. 


Dep 


Berlin 1 sie 


zarzutów ze strony angielskiej, 
szono projekt przymierza prusko - francuskiego, 
przypomina, że w swoim czasie rząd angielski 0- 
lu oura z Carem 


Kolonia 1 


gólnego nie donoszą z Saarbrücken, lubo ta- 
meczna stacya telegraficzna pełni służbę. Francuzi 
sprowadzają wielkie siły wojskowe pod Forbach. 

Drezno 1 sierpnia. Do Dresdner Journal pi- 
szą z Wiednia, że między Austryą a Włochami 
przyszło do zupełnej zgody 
tralności przez oba państwa zachowywać się mającej. 


Hanower 1 


rano przybył tu król Wilhelm z Bismarkiem i 
przyjmowany. był Świetnie w dworcu kolei. Znaj- 
dowali się tam jen. Falkenstein i paczelnicy władz. 

Paryż l sierpnia, Urzędowe doniesienia z głó- 
wnej kwatery mówią, że przednie straże bawarskie 
cofnęły się na rzekę Lauter (granica między Fran- 
cyą a Palatynatem) a między przedniemi strażami 
drobne zachodzą utarczki. Cesarz zwiedzał wczoraj 0- 
kolice Metz. Zbiegi pruskie mówią, że wojsko pruskie 
wiele cierpi z braku kołder i namiotów. Nieprzyjaciel 
zdumiony jest doniosłością broni fcancuskiej. 

Paryż 1 sierpnia. Wyprawa na Baltyk ma się 
składać z dwóch korpusów armii pod wodzą - hr. 
Palicao (Montauban) i jenerała Trochu; kilku 
zaś jenerałów odmówiło służenia pod rozkazami 
księcia Napoleona. 

Paryż 1 sierpnia. Za staraniem p. Schwarza 
kanclerza jlnego konsulata austryackiego, dyrek- 
cye kolei lugduńskiej i lombardzkiej ułożyły się 
o zmianę ruchów, tak, aby przez zetknięcie się 
bezpośrednie pociągów w Susa, listy i przesyłki 
między Paryżem a Wiedniem mogły się odbywać 
w ciągu 60 godzin, 

varyż 1 sierpnia. Ajencya Havasa donosi: 
Wieść o zamiarze Anglii obsadzenia Antwerpii, poz- 
bawioną jest wszelkiej podstawy. 

Rzym 1 sierpnia. Trzy dalsze kompanie fran- 
cuskich strzelców opuściło Civitavecchia. 

Rzym 1 sierpnia. Przed miastem sypią okopy. 
Poseł pruski hr. Arnim wyjechał. 
wszyscy Francuzi odpłyną. 


Kiorencya 


sko u granicy rzymskiej. 


klorencya 


glia w sposób grzeczny i przyzwoity ofiarowała Wło- 
chom oddział floty swojej na obronę neutralności (?) 


Fiorencya 


tigaola (prowincya Rawenny) zamordowany został 
wystrzałami z pistoletu na ulicy śród białego dnia. 
Wyszedł rozkaz przygotowania bezwłocznie sześciu 
bateryj dział systemu Mattei. 
Londyn 1 sierpnia. Na posiedzeniu Izby niż- 
szej, Russel wniósł bil względem bezzwłocznego 
powółania milicyi, i wśród hucznych oklasków żą- 
da 2 milionów funt. ster. dla wzmocnienia sił zbroj- 
nych, mianowicie powiększenia wojska 0 20,000 
ludzi. Na interpelacyę Stapelsona odpowiedział 
Gladstone: Rząd nie może zakazać wywozu wę- 
gli; ale statki z węglami, któreby bezpośrednio za- 
opatrywały w węgle flotę strony wojującej, podpadają 
karze. Disraeli żąda, aby Anglia wespół z Rosyą 
jako poręczycielką prowincyi reńskiej od pokoju 
paryskiego (1814) wystąpiły przeciw wojnie; obe- 


cnie neutralność 


nym razie wraz z Rosją módz wdać się w celu 
pośredniczenia pokojowo. Gladstone odpowiada, 
że wyrażenie „neutralność zbrojna* jest niewłaści- 
we i nieprzychylne stronom wojującym; uwagi Di- 


sraelego- eo do 


gdyż jeżeli istniało jakie zaręczenie, takie ustało 
od zniesienia Związku niemieckiego. Gladstone 
odpiera zarzuty Disraelego, że Auglia jest nieprzy- 
gotowaną, wskazując nieprzewidzianą dla całej Eu- 
ropy kryzys i powołuje się na poczynione już przy- 
gotowania sił zbrojnych. Dla ściślejszego przestrze- 
gania neutraląości zakazano pilotom w Anglii i 
prowadzić okręty wojenne ; również 
zyco do uzbrajania statków wojen- 
bezpośrednim dostawom węgla. Po 
dłuższych rozprawach, w których Cochrane, Di- 


Helgolandzie 
wydano 
nych i przeciw 


xon i Beaum 
stawy 


pini Ughard 


ders bronili mi 


stawiony. 


Trochu. 


z 


Łatwo pojąć, z jaką oczekiwaliśmy niecierpliwo- 
ścią zdania dzienników, czeskich o rozwiązaniu sej- 
mu prażskiego w niedzielę ogłoszonem. .Podaliśmy 
zdania te skrócone We 


nasza zwróconą 


Odbieramy ten dziennik w tej chwili, i doznalibyś- 
my zupełnego rozczarowania, gdyby nie to, że lu- 
bo Politik jest przeważnym organem stronnictwa 
deklarantów, zawsze jednak jest tylko dziennikiem, 
a manifest jej, bo. 


kułem dziennik 
W artykule ty. 


ze względu na neutralność Belgii, a Gil- 


łą traktatu londyńskiego, 


wojska i floty, rozprawy ukończyły się bez re- 
zultatu, gdyż żaden wyraźny wniosek nie był po- 


przybył tutaj i miał posłuchanie u ministra spraw 


ga 1 sierpnia. Książę Walii przy- 


wodzem armii, która wysadzoną będzie na brzegi 


W d. 12, 13 i 14 


esze telegraficzne. 
rpnia. Nordd. allg. Ztg z powodu 
iż tak późno ogło- 


Mikoła- 


uchu wojny wschodniej. 
sierpnia. Od onegdaj nic szcze- 


pod” względem neu- 


Sierpnia. W tej chwili, godz. 6 


Do 10go bm. 
1 sierpnia. Rząd gromadzi woj- 


t sierpnia. Nazione mówi, że An- 


1 sierpnia. Syndyk Vinna w Co- 


zbrojna potrzebną jest, aby w da- 


prowincji reńskiej są zbyteczne, 


ont domagali się stanowczej po- 
występują przeciw utrzymaniu si- 


Cardwell zaś i Chil- 
nistrow rządowych pod względem 


1 sierpnia. Książę Cadore 


, aspodziewają się carewicza Ro- 
Napoleon ma być naczelnym 


sztabu jeneralnego jest 


d 


właściwej rubryce Uwaga 
jednak głównie była na Politik. 


i napisała, jest tylko arty- 


m. 
m nie widzimy żadnej politycznej: ! 


myśli, czegoby przecież sytuacya obecna wymagała 
wylewa się tylko żółć i ironia, co właśnie w tej 
chwili nie na czasie. Nie bylibyśmy Polakami, gdy- 
byśmy żółci nie mieli aż do zbytku, gdybyśmy się 
na ironii nie znali. Ale właśnie dla tego, że pier- 
wszą zwalczać musimy, a drugą przytłumiać, zna- 
my się doskonale na tych żywiołach, i wiemy, jak 
niebezpieczne łączą się do nich przymieszki, zwła- 
szcza, gdy słabość jest polem, na którem namię- 
tność w danym razie unosi, wobec niebezpieczeństw 
zaślepia i najzgabniejsze podaje rady. Zobaczmy 
pokrótce, jakie to przymieszki łączą się z żółcią 
i ironią, którym Politik w artykule swoim bezwzglę- 
dnie wodze puszcza. 


Politik codziennie zabierana.* Od tych słów zaczyna 
się ta gorzka filipika. Pojmujemy gorycz; nie pojmu- 
jemy zestawienia. Co ono ma znaczyć? Czy Politik 
ma mieć takie znaczenie, że konfiskata jej ma ró- 
wnoważyć losy sejmu czeskiego? Czy żółć popro- 
stu dziennikarska nie zagłusza tu poczucia intere- 
su kraju i narodu? 


ale dziennikarskiem jest. Dalej atoli same 
rekryminacye. Czy pora dziś je wytaczać i rachun- 
kiem krzywd doznanych podżegać umysły a osła- 
biać monarchię, niech na to odpowie każdy poli- 
tyczny a sumienny człowiek w Austryi. Nie za- 
przeczamy rekryminacyom czeskim, ale Politik mo- 
że być pewną, że polskie rekryminacye zostawiły- 
by czeskie daleko za sobą, a pewna i to, że nie ma- 
ła ich część spadłaby na samych Czechów. Rekry- 
minacye konstytucyjne, które wytacza, a które’ aż 
nadto dobrze są nam znane, bo.porównie z Cze- 
chami jesteśmy i byliśmy przeciwnikami konstytu- 
cyi szmerlingowskiej i grudniowej, czy mogą Za- 
ważyć ną szali obecnych wypadków, czy mogą 
zmienić potrzebę wspólnej obrony ludów w Austryi ? 
Cóżby na to sama Politik powiedziała, skoro z 
namiętności ochłodnie, gdyby Polacy patentowi 
zwołującemu sejm galicyjski, przeciwstawili proto- 
kół ostatniej komisyi rezolucyjnej w Radzie pań- 
stwa, i oświadczyli, że po tem losy monarchii są 
im objętne ? 


konstytucyonalizm niemiecki Czechom wyrządzo- 
nych. A z jaką czyni to zarozumiałością! (Co za 
ironia pychy, w nazwie, jaką daje Politik Cze- 
chom „narodzika, nad którym mniemała, że Austrya 
przeszła do porządku dziennego*! Nie ujmujemy 
z pewnością znaczenia narodowi czeskiemu, ale 
czyż Politik tak daleko dumę posuwa, aby sądzić, 
że bez Czechów Austrya już przepadła i z nią in- 
ne ludy ją składające? Niech Politik uważa w koń- 
cu, aby zamiast Austryi ktoś iuny nie przeszedł 
nad „narodzikiem do porządku dziennego*. Bo nie 
nam samym tylko niebezpieczeństwo zagraża, ø 
którem tyle, spodziewamy się że bezzasadnie roz- 
prawiają, jeżeli mamy paść ofiarą Rosyi, to Czesi 
zapewne, pomimo zarozumiałości Politik, nie po- 
wstrzymają potęgi pruskiej, a wiemy z doświad- 
czenia, jak Prusy nad narodowościami „do porzą- 
ku przechodzą *.... 
odrzucając krok, który rząd uczynił wezwaniem 
Czechów do wspólnego działania w obec krytyczne- 
go położenia monarchii, i nazywając go „przesta- 
rzałym* (antiquirt), nie przypomniano jej kiedyś, 
że jej wyrażenie o przejściu nad. Czechami. „do 
porządku dziennego* było tylko „przedwczesnem* 
(verfriiht).:. t i 


namiętność, aż do groźby posuwa, i przechodząc 
do porządku dziennego nad wezwaniem rządu do 
wspólnej narady, żąda od niego, aby Czechom dał 
pokój „bo chcą one robić politykę zewnętrzną*, mu- 
simy jej oświadczyć, że to nie samego już rządu 
ale ludów monarchię składających dotyczy. Jeżeli 
bowiem dla tego, że konstytncya ich obraża, Cze- 
si mieliby, idąc za zdaniem Politik, opuścić so 
lidarność ludów Austryi, natedy już nie rząd ale 
te ludy miałyby prawo zapytać się, i dowiedzieć 
się w interesie monarchii i swoim własnym: jaka to 
jest owa „zewnętrzna polityka: rzeczywista, którą 
niekoniecznie z tym lub innym cesarzem lub je- 
nerałem sympatyzuje,* jaką według Politik Czesi 
chcą prowadzić? Pomimo roznamiętnienia, dziennik 
czeski musi przyznać, że jeżeli losy Austryi mają 
być Czechom obojętne, to w tej chwili polityka 
czeska nie może ludom w Austryi być obojętną, i 
że mają też słówko do powiedzenia... 


powiedzieć prawdę, całą, bez ogródki. Uczyniwszy 
temu zadość, powtórzymy, że pojmujemy żółć, iro- 
nię, 
vinizmu. Pojmujemy, 
wany rządu, rozbudził dumę narodową i przerzu- 
cił dzienniki czeskie na pole uczucia, gdzie roz- 
draźniona namiętność górę wzięła nad zimną 
wagą. Znamy politykę uczuciową, kierowaliśmy się 
nią długo, i wiemy, jak srogie przechodzić trzeba 
doświadczenia, aby ją porzucić, i zimno poglądać 
na najgorętsze położenie. 
bratymcom naszym tych kolei, ale pragniemy, aby 
z naszego doświadczenia korzystali. Z resztą ufa- 
my, że naród czeski pójdzie drogą rozumem poli- 
tycznym wytkniętą, a nie da się sprowadzić na 
bezdroże uczucia, chociaż dla chełpliwości narodo- 
wćj tak ponętne. Dzienniki, pewni jesteśmy, przej- 
rzą wkrótce konieczność sytuacyi, którą im dziś 
pogłaskana zwrotem rządowym miłość własna za- 
słania. Odwołujemy się, i mniemamy nie napróżno, 
od Politik uczuciowćj do Politik politycznćj, do- 


list wyżéj zamieszczamy, trudno nam do ostatnićj 


jaka zmusza Napoleona, a powiemy i Wiktora Ema- 


„Sejm naszego królestwa czeskiego rozwiązany — 


Lecz mniejsza o to, nie powiemy humanum est, 


A to właśnie wnosi Politik z owych szkód przez 


Niech więc Politik uważa, aby 


) 
Skoro atoli Politik ironię czy pogardę, zgoła 


W chwilach, jak dzisiejsza, obowiązkiem jest wy- 


nawet dumę narodową posuniętą aż do chau- 
że krok nagły i niespodzie- 


roz- 


Nie życzymy współ- 


brze nam znanéj. 


Pomimo, że ewakuacyę wojsk francuskich za 
pewną uważa kořespondent nasz rzymski, którego 


chwili w zupełną uwierzyć ewakuacyę. Konieczność 


nuela, do tego niebezpiecznego kroku, nie przed- 
stawia się jeszcze dość jasno, późnićj się dopiero 
wykaże. Tymczasem słusznie twierdzimy na wstę- 
pie, że wypadku tego, jeżeli nastąpi, nie należy 
z ogłoszonemi ną soborze dogmata- 
mi. Oto w jakich wyrazach półurzędowy Constitu- 
tionnel zapowiada rzeczoną ewakuacyę: 

„Cofnięcie wojsk francuzkich z Państwa Papiez- 
kiego jest] 
mił Stolicę ) > tem. I 
zresztą żadnego niebezpieczeństwa na Państwo Pa- 
piezkie nie sprowadzi. W czasie zawierania kon- 
wencyi francusko włoskiej z r. 1864 można się 
było jeszcze niepokoić usposobieniem ludności 
rzymskiej. Wypadki r. 1867 jasno dowiodły, że 
Papież nie ma się czego obawiać od partyi rewo- 
lucyjnej wewnątrz, że jedyne niebezpieczeństwo z 
zewnątrz tylko przychodzi. Niebezpieczeństwo to 
chciał gabinet francuski uchylić art. lym konwen- 
cyi wrześniowej, w którym rząd włoski obowiązuje 
się krajów papieskich nie napadać, ani nie pozwo- | 
lić napadać. Wykonanie tego artykułu jest teraz, 


omenen nii A AEO 


zupełnie zapewnione. Widocznem było, jak sym- 
patycznie p. Visconti-Venosta oświadczył w par- 


lamencie fiorencki A 
ki krok, któryby m, że stanowczo odpycha wszel. 
wadzić kłopot. 


Francyi w tej chwili mógł spro- 


„Do mowy tej szlachetnej i lojalnej, w połączeniu 


z przyjętem przez gabinet florencki zobowiązanie 
że rząd włoski ma silne postanowienie war 
z r. 1864 wykonać, możemy dodać, iż potrzebną 
do tego siłę posiada. Ewakuacya wojsk naszych 
z Rzymu jest dla nas koniecznością wojny wymu- 
szoną; bezpieczeństwo Ojca Sw., nietykalność jego 
posiadłości mają rękojmię w honorze ludności wło- 
skiej i w energii jej rządu.* 


Tak Constitutionnel. Jak dalece i na jak długo 


rękojmia ta wystarczy, czas dopiero pokaże. 


Rząd pruski nie przestaje obrabiać na wszystkie 


strony wiadomego projektu Benedettego. Naprzód 
udzielił go rządom państw południowych niemie- 
ckich, aby, jak korespondent hamburski Czasu 
twierdzi, uzyskać u nich uznanie casus 
następnie dał go w odpisie posłowi angielskiemu 
lordowi Loftus, dla ogłoszenia go w Times, da- 
lej, posłał go w odpisie hr. Bernstorfiowi po- 
słowi pruskiemu w Londynie, a wreszcie pod d. 
29 lipca rozesłał go rządom państw neutralnych. 
Przy każdem z tych udzieleń przyłączona była 
nota, w której natrącono o nowych wykryciach po- 
lityki francuskiej. Zdąwałoby się, że najprostszą 
rzeczą było udzielić naraz odpis projektu 
nedettego. Tymczasem w każdej nocie znajdujemy 
nowe motywa albo nowe zarzuty robione Francji. 
Ostatniem oskarżeniem ze strony kanclerza jest 
to, że Francya ofiarowała Prusom przymierze prze- 
ciw. Austryi. Jutro ogłosimy tę nową notę pru- 
ską wraz z warunkami mniemanego przymierza 
przeciw Austryi, które są w oryginale spisane po 
francusku i tak w odpisie udzielone przy okólniku. 


foederis, 


Be- 


Pomiędzy depeszami, jakie zawiera angielski 


Blue book obecnie przedłożony parlamentowi, ude- 
rza nóta posła angielskiego na dworze austryackim 
lorda Bloomfielda z d. 13 lipca do ministra spraw 
zagranicznych lorda Granville, którą tu podajemy: 


„Widziałem dziś hr. Beusta. Nie sądzi on, aby 


cofnięcie kandydatury księcia Leopolda wystarcza- 
ło do powstrzymania rządu - franeuskiego. Powtó- 
rzył mi, to co mówił jaż kilkakrotnie, że robił 
wszystko, aby odradzić Francyi doprowadzanie rze- 
czy do ostateczności, wszakże powątpiewa 0 sku- 
teczności swych usiłowań. Dodał jeszcze, że nikt 
lepiej od niego nie zna opinii publicznej w połu- 
dniowych Niemczech; że jest pewnym, iż Francya 
dopuszcza się wiełkiego błędu, licząc na sympa- 
tye tych krajów. Kierowany żądzą powstrzymania 
Francyi od liczenia na poparcie. z tej strony, uwa- 
żał za stosowne w interesie pokoju, odnośne ro- 
zmowy zakomunikować rządowi francuskiemu.* 


Rząd pruski korzysta z przewagi swojej w Niem- 
czech, i zamierza zwolna usunąć wątpliwych mini- 


strów w krajach związkowych. Pierwszą ofiarą pa- 


dnie bar. Dalwigk minister heski, który dotych- 
czas trzymał się tylko na posadzie niezmierną ela- 
stycznością swoją. Następnie przyjdzie kolej na 
Meklemburgię. 

N. fr. Presse podaje telegram berliński tej tre- 
ści: „Cesarz Napoleon zaprosił króla hanowerskie- 
go i królewicza, aby się przyłączyli w Hahowerze 
do jego orszaku. Król odmówił". Jeden z urzędni- 
ków króla Jerzego zaprzecza temu, albowiem król 


aui królewicz nie otrzymali żadnego podobnego 
wezwania. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Ozasi“. 


Wiedeń 3 sierpnia (prywatna). Francya wy- 
stawia armię rezerwową, tworzy czwarte bataliony 
gwardyi ruchomej; obecnie formuje się 250,000 
ludzi. Słychać, że Austrya ma mobilizować trzy 
korpusy armii na 10go sierpnia | 

Moguncya 2 sierpnia. Wyszła proklamacya 
pruska do armii: Całe Niemcy stanęły jednomyśl- 
nie pod bronią przeciw państwu ościennemu , któ- 
re zaskoczywszy nas bez powodu, wydało nam 
wojnę. Idzie o obronę zagrożonej ojczyzny, honoru 
naszego i domowego ogniska. Dziś obejmuję do- 
wództwo całej armii i idę z otuchą w bój, który 
ojcowie nasi w takiem samem położeniu przebyli 
kiedyś z chwałą. Wraz ze mną cała ojczyzna peł- 
na ufności spogląda na nas. Bóg będzie pomagał 
naszej słusznej sprawie, 

„Berlin 3 sierpnia. Biuletyn pruski, Związki 
między Saarlouis a Trewirem tudzież Saarbriicken 
zupełnie wolne. Saarburg i Merzig (oba na 
kolei żelaznej między Saarlouis a Trewirem) przez 
nas obsadzone. Kolumny nieprzyjacielkie posanęły 
się ku St Avold i Gersweiler (przy Saarbriick) 
i obsadziły lasy. Nieprzyjaciel utrzymuje żywy 0- 
gień z ręcznej broni i niezmieroą ilość amanicyi 
puszcza z dymem. 

Metz 2 sierpnia. Urzędowy biuletyn francuski. 
Dziś o 1lej przed południem wojska franeuskie 
rozpoczęły ruchy zaczepne, przekroczyły 
granicę i pomimo silnej pozycyi nieprzyjacielskiej, 
kilka batalionów wystarczyło, aby odebrać wyżyny 
panujące nad Saarbriicken. Artylerya nasza wypar- 
ła śpiesznie nieprzyjaciela z miasta. Robota ta w 
jednej godzinie była skończoną. Napad francuski 
był tak natarczywy, że straty francaskie są lekkie. 
Cesarz z (esarzewiczem obecny był operacyi i obaj 
wrócili tu o 4ej. 

Paryż 2 sierpnia. Książę Cadore przybył 
wczoraj do Kopenliagi. 

„La Liberté donosi, że armia francuska wczoraj 
wiecór przeprawiła się przez Ren. Wiadomość nie 
potwierdzona. Zapewniają, że Prusacy zaniechali 
bronić Trewiru, a przygotowali wysadzenie for- 
tyfikacyj Saarlouis, i mają się cofaąć w dolinę 
rzeki Nahe, między Saarbriicken aMoguncyą. 
Kursa. Wiedeń 3 sierpnia, godzina 12 minut 40. 
50, zjedn. dług państwa banku 53.—.— Zjedn. 
dług państwa w srebrze 62-20. — Losy z r. 1860 
86.—* — Akcye banku 654.— Akcye kredytowe. 
217.75 — Londyn 129:50. — Srebro 12925, — 
Dukat ——,— Lombardy 178*25 — Losy z roku 
1864 100.—, — Akcye franco -austr. 77:50. — 
Napoleony 10:53.— Akcye kol. gal. Karola Ludwika 
206:50. — rze kol. e kry 175—:— 
Akc. kol. północ. - wsch. 139.—. — Ak 
związkow. (Vereinsbank) 77:—, — AEGA eri 
jeneral. 58.—. — Renta w srebrze 62—,-- Obli 
indemniz. gal. 74:50. — Akcye banku wiedeń dla 
obrotu ogóln. 82.—. — Akcye anglo.-banku 180:25 


cye kol. północ. 188.50.— 


c pea 
Akcye kol. wschod. o aa budowy. 00; 


ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR: 
Antoni Kłobukowski. 


4 ` CZAS'%'Czwartku 4 Sierpnia 1870. 
DYREKCYA GŁÓWNA | cs ka 
o. TOWARZYSTWA |. Kavota 
KREDYTOWEGO ZIEMSKIEGO. 


OBWIESZCZENIE. | OBWIESZCZENIE. 


Na skutek wniesionych żądań 0 wystawienie i wydanie Duplikatów ‘w miej- Istniejąca taryía dia nierogaci- 
sce zagubionych, skradzionych lub zniszezonych Listów zastawnych i.Ku-|ZBRY wedlug ladunku wo- 


„wk 


wezwanie 


bardzo korzystnej kolonizacyi. 
A ESC (1258-1.3) 
MĘ Dwadzieścia tysięcy mor- 
gów złemi urodzajnej, przeważnie 
pszenicznej — między temi łąki, lasy 80- 
sosiowe i dębowe — są do rozkkolło* 
nfzowania na wieczystą własność w 
Królestwie Polskiem, w Lubelskiem, bli- 
sko granicy galicyjskiej. 

Cena zadziwiająco niska. Za morgę 
najlepszej ziemi 25 złr, — za mniej le- 
pszą 15 złr. Gleba 1ej klasy. 
D Do tego wypłata łatwa, bo „om 
z ceńy płaci się ratami w 20tu latach. 

Biorącym większą ilość morgów 
* gptżedaje się stosunkowo taniej. 
BĘ Wzywany przeto do jak najliczniej- 


uprzywil. 
alic. 


l udwika. 


sło Aas posjodejądyci juka tie "ponów; a mianowicie: -> (ZOW na kolejach Liwowsko-Czerniowiec- 
P kapitalik, 2 któtego tżadna WYE. L Fi i aw a e P higi (pddecocitnę i Pół. 
Araby klodad roliików. aoi dO. I. Listów zastawnych Okresu I. ko-Jaskiej; Karola Ludwika i kolei Pół 


karpackich do przesiedlenia się ze skał 
nagich w urodzajne ziemie. 
Zapisy przyjmują wraz z przepro- 
wadzeniem. operatu : Dom Komisowo-Han- 
: dowy L. Sroczyńskiego w Krako- 
` wie, Rynek Główny Nr. 36 i Filia tegoż 
Domu we Lwowie, ulica Nowa Nr. 15. 


Lit, C na rsr, 150. Nr. 93,905 = 105.342 — '416,838 = :117,810 — 179,025 — 484,689. — 196,126 — nocnej Cesarza F erdynanda, 
201,114 ż Bciu Kuponami od 1go półrocza 1852 r. © znosi się od d 1 Sierp ia r b 
° r | EOSO VALL j i % A i RI n a .RPe 
II. Listów zastawnych Okresu H. aiw E TEE AOWtASt 
Lit. B. nacre 750, Nr. 278848 — 278,230 — 378,469 —- 282,981— 284,072 z Bma Kuponami, od 1go, pół: g0 ustanowienia, a natomias 


rócza 1852 r. — Lit: C.'na rsr. 150 Nr. 261,172 bez kuponów — 303,817 215 kuponami od 1go półrocza 1852r. ustanawia się 
HI, Listów zastawnych Okresu III. Seryi 1. dalsza nowa tar 


Ostrzeżenie! 


Płacąc wszystko g. tówką, oświadczam, 
że długów zaciąganych na moje lub mo+ 
jej żony imię nigdy: i nikomu: płacić nie 
będę.— Piotrkowice 3g0 Sierpnia 1870. 

(1174-1-3) Franciszek Nowiński. 


86,167 z 2ma kuponami z.półroczy 2go. 1867 i 1g6 1868 r. — Lit. E. na rsr. 30, Nr. 1115459 — 112,361 stanowienia: na kolejach Lwowsko - Czer- 
113,693 — 114748 — 118,272, 122,567, 123 641, 123,7185 — 124170 — 127,648 bez xuponów — 155,838 nityiecie 19? M 
z 12łu kuponami od 2go półrocza 1869 roku. HAA TO poiso 


Ogloszenie 


(1159-1-4) 
Folwark Okopy zwany, wPstrą- 
gowy (starostwo Ropczyckie) składający 
się z 220 morgów, a to „z gruntów 'or- 
nych, łąk i lasu bukowego jako też i 


IV. Listów zastawnych Okresu HI. Seryi 2. 


"no ae Lit. B. na rsr. 750 Nr. 206,652 z 4ma' kuponami, od 2go półrocza 1866 r. : 7 
z biidynku iifeikstnego i bódyoków go- Lit C. ma rar, 10, Ne, 838317 + 15 kuponami, od Ago półocm 1869 r fa według fadunku wozów w całej mocy. 
> « maki Lit. D. na rsr. 78 Nr. 257,746 — 259,740 — 269,027: bez kuponów. 

d h, t l ki d e- ë m , . e . F. 
patag tady a ae A inih o dat ala Lit. E. na rsr. 50 Nr. 286/535 — 287,502 — 290,153: bez kuponów. Kgzemplarzy wyz wspomnionej nowej ta= 
A. N. R d i 0 iecie LA ` HER ] M K ; i o { Í . | 7 
Tarnóbrzoskim mieszkający. "Rea o V. Kuponów od Listów zastawnych Okresu III. Setyi 1. |ryfy dostać można w stacych dotyczących 


Lit, A. na rar. 60 Nr. 4786 — 5584 na 11 półroczy od 1go 1870 r. Lit. B. na rr. 15 Nr. 11466 — 13677 Zarządów kolejowych. 
20551 — 20552 — 20555 z 11 półroczy od 4go 1870 r. — Lit. C, na rar. 3,Nr. 50121 — 50551 — 30361 „aaa É T 
32416 — 32689 — 38687 — 11481 z 12tu półroczy od 2go 1869 r. — Lit D. na rsr, A kop. 50: Nr 91642] We Lwowwie w Lipcu 1870 r. 


z 12 półroczy od 2go 1869 r. — Lit. E: na kop 60, Nr. 110297 — 125181 — 126326 z 12tu półróczy, od 2go 
1869 roku. f D 
rekcya ruchu 
) istó ś i 2. 1215-23 y i jals 
VI. Kuponów od Listów zastawnych Okresu Iil. Seryi (1218-23) c. k. kolei galic. Karola Ludwika. 


Lit: A, na rsr. 60 Nr. 200012 — 200,082 — 200,170 — 200,336 — 200,413 — zwykł W. ei 
202,079 — 202,796 na 11 półroczy, od 4go półrocza 1870 r. — Lit. B. na rsr 15 Nr. 205, z półrocza Agoa "1 ar i E> By MEGO TOATEYSĘTTPPGBTE A 
1868 r. — 203338 — 203339 — 203340 — 204004 — 204,005 — 208,051 — 205,052 — 203,585— BOM T. P. CAUVIN, A. MARINIER, 
206,021 — -207,107 — 209,753 z 11 półroczy, ód igo 1870 r. — 210,947 z, 12, półroczy od 2go 1869 r. — JẸ aptekarz I. klasy, sukcessor; 55, przy, bulwarze Sebastopolskim w Paryżu. 
Lit. C. ina rsr. 3, Nr. 226,086 wa 237,525 SA 237,939 z 12 półroczy, od 2go 1869 r. PIGUŁKI ROŚLINNE P. GADVINA jeden z najlepszych środków czyszczących, 


y nie utrudzają żołądka, łatwy do zażycia, 


6 3 ; R" : ë i nie. wymagają ani zachowania dyety, ani żadnych napoi. Jako środek czyszczący, należy j 
Dyrekcy. a Główna w wykonaniu Art, 124 i następny ch, prawa z dnia 1 (13) Czerwca 1825 zażywać idąc spać; jako środek przeczyszczający i chłodzący przy jedzeniu. T > 


roku i $. 2138 i następnych, prawa z dnia 2 (14) Marca 1826 roku, oraz Artykułu 48 prawa z'dńia||] życia w prospekcie w polskim języku). 

28 Czerwca (10 dipca) 1860: roku, wzywa niniejszem każdego, posiadającego którykolwiek, z Li-| dNowe specyalne Środki r. A Marinier w Paryżu: 
stów zastawnych lub Kuponów: wyżej wymienionych, aby się z takowym zgłosił do Dyrekcyi Głów Z atk ik i gate Logiki s ej er ak 
wnej Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego w Warszawie, przed upływem roku jednego, licząc! SZPRYCOWANIE A. ARINIER choroby udzielające się: rzerzączki, bies 
od dnia dzisiejszego; te bowiem z .rzeczonych Listów zastawnych i Kuponów, z, któremiby się (osią osad idecagczi ZPDAEŁJA Pio EE RT kih tiyen T wj rok tyn 
w oznaczonym przeciągu czasn nie zgłoszono, za niemające żadnej wartości ogłoszone zostaną, a (0LLYRE A. MARINIER Moge zły Bme w raki ócz 1 powiek, 


w ich miejsce Duplikaty stronom interesowanym wydane będą. | Preparacyom tym nadąną zostały forma. tabliczki, która pozwala 
|: mieć je zawsze przy sobie; 'są :onepodzięlone: na dozy stopniowe, 


DOM KOMISOWY 


w Paryżu, 
Skotnicki & Comp. 
29, rue da Luxembourg. 
Pośredniczy we wszystkich interesach do- 
tyczących przemysłu i handlu, a miano- 
wicie w sprzedaży krajowych produktów 
na placach francuskich. 

Poleca się Szanownej Publiczności do 
robienia sprawunków i ko- 

misów we Francyi.  (1208--3) 
Udziela informacyj i rad podróżnym. 


posia SSA Nuka a 0 dd Skolias 
zwane. Albespeyres 
przyjęte do szpitalów fraaeuskich cywilnych i woj- 
gkowych z rozkazu Rady zdrowia publi: 
eznego-— jak również w armiach tureckiej i 
amerykańskiej. Wizykatorye te, które noszą pod- 
pis Albespeyres na etykiecie zielonćj, działają 
w 6 lub 8 godzin najdłużćj. FapierAlhes- 
peyres od lat 50ciu zalecany przez najznako- 
mitszych lekarzy, utrzymuje ropienie obfite i re- 
gularne. Każdy arkusz papieru opatrzony jest 


y 


rami otpeege y W Payin ma n A aaia | TA N p A których można W KREMY: taką ilość płynu, 
tekach za granicą — gdzie równie dostanie P. o. Prezesa: Generał-Lejtenant A | SZPRYCK A „FILTR. objętości nie większej od zegarka, 
K APSUŁEK RA UIN Gioczewicz. k | k oczyszczenia płynu Bak y "poncz wj 0 pf 
z balsamem Kopaht. SP gł UTERALIKI P. MARINIER, e Pea ro 


W Krakowie w aptece p. I. Irauczyńskiego. 
(1106-14-20) 


Zbawienne działanie Elixiru tego na narzędzia moczo- * É 


płciowe żnane i używane od-najdawniejszych _ czasów, . przyrzą- 
dzany najtroskliwiej z roślin na: Wschodzie rosnących, „pobudza przy- 
jemnie i orzeźwiająco cały organizm, przywraca czynność zwątloną na- Š 
rzędzi płciowych, i podtrzymuje ich działanie, przy częstszem: używa- 
niu tegoż, do najpóźniejszego wieku. — Główny skład w Wiedniu w 
aptece „zum rothen Eńrebs am Hohen Markt — jako. też 
SM BED" w aptece p. Stockmara w Krakowie. Flakon: z przepisem ( 
używani 


a 3 złr. w. a., z przesyłką pocztową 20 c. więcej;(950-17-28): -" 


k 
zia; tak do przemywania oczu i powiek, jak, i doszprycowania 
użące. — ip" Skład w KRAKOWIE: w aptekach EA Trau- 
zyńskiego 1 (W. Ródyka— we Lwowie w apt. p. Mikolasza— 
al l) i /w, Brodach w apt: p:i Kullaka iyp::Fianzosa— w Rzeszowie 
w aptece p. Szaitra — w Poznaniu w aptekach Dra;Mankie- 
wicza i p. Elsnera. (1104-5.24) 


- STANISŁAW STRIBERNY. 

s ; H e i 3 pod egą ror od gl wohan . A 
Fabrykant broni i dostawca tejże dla c, k. armii w Wiedniu. 

i} poo Skład : Mariahilferstrasse "Nr. Y 
"BBE" W tasna Fabryka: Hitteldorf pod Wiedniem, 
|| utrzymuje wyborowy Skład wszelkiego rodzaju broni palnych, siecznych i ostrych, 
ppzący ndo połowania i fechtowania, towary siodlarskie, armatury i przybory broni 
roń ż tyłu nabijaną, rewolwery, tercyrole własnego wyrobu po najtańszych, cenach 
fabrycznych. Szczegółowo cenniki przesyłają się na żądanie bezpłatnie. — 
Zamówienia wedle podania lub rysunku szybko Się wypełniają. (973-11-12) 


Nowosielski. 


IDLRYK GRIESBS MIOUSZY, 

Siodlarz, Rymarz, Fabrykant wyrobów ze skóry, 

w WIEDNIU Kolowratring Nr. 6, Ń 
| zaleca: swój wyborowy ‘Skład | (1124-21-24) 


siodeł, musztuków, homont, tangretowy ch, ko ob 


torb , angielskich pledów Stangretówych, Ko- 

ców na/konie, potrzeb stajennych i't. p. ( 
rzetelnie i z najlepszego materyału wykonanych , bpo możębnie nąjmiż- 
szych cenach. — Cenniki rozsyłaja się na żądanie bezpłatnie. 


na ORA, 
Zakład naturalnego leczenia. || Xurs papierów i pieniędzy | Listy zastawne «| żylają || pta | > =; „Jada |i ptaca (j | |śadaia oława: d + eaer, iri] eae Kaina a 
Radzcy dworu Airaków 3: sierpn, [230308 | Płacą 3 gliorjskia TE Ne” cd AE AET Kanaa e E Że E M fac miskde ol o =li 76) 28. Kolejach żelaznych. | rano |po poł.| rano |po poż. 
Steinbachera w Brunntha|) || Sreb.polst.za1oozł, | 110 | 106 |5;  „- Na. | SZEDWPB dradai owej ? » w wsreb,5t, s »|100 —| 99. 7blSrebro, kupony. : 7 t ; OW EEAS TAE TRA 
(Monachium). » Dowe obr. 115 | ta fot gal.zakł.kr.włoś. | 8050| 7950| 7 Galicyjskiej . i! Oze _ |u Krakowie: Iwowski 11.35| 10.22] 5.38] 3.26 
Od 20 lat doświadczone leczenie chroni- Lig zast. pol.ż kup 89 88 59 węgierskie. los. —<—| LL Czerniowieckiej 1393 4 wielicki 6.28] 5.80f 8.15] 8.15 
cznych cierpień przez tak zwane natural- | pol. 100 złr. / ; - » wiedeński 6. 3 9.52 

ne leczenie. Szczegółowe wyjaśnienia po- Ruble ros: zą 100 rar] 1524 | 1511 kx. Rudolfa:200 fl. w. 2 k OR; 10 SSS aisg] > 5 
dają pisma wydane. nakładem Schlosse- Talary pr. za 100 tal.| 197 | 195 ac. w 33 lat. 85 — | 84 — | Ake” kol. Alf, finmań. Lwów 1 sierpn. 2 dóWnic é. wrocławski | 6. 3| — 9.52] 3.21 
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